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erejketa — 


1. Przypowieści na miesiąc Maj. 
Dnia 13g0 Š. Tomasza. 
Na święty Tomasz — Już wiesz co masz- 
Dnia 15g0 Š. Zofii. 
Świąta Zofija — Kłosy wywija. 
Dnia 16g0 Ś. Jana Nepomucena. 

Na Jana Nepomucena — Wiadoma jest zboża 

cona. 


2. ŻYWOTY 1 SPRAWY 
Świętych Pańskich w Maju. 
Dnia 1690 S. Jana Nepomuoena. 

Król Wacław woła Jana rgładkiemi stowy 
Bada, co na spowiedzi ałyszał od królowej? 
Święty Kapłan odrzocze: „Iġ za skarby świata, 
Nie zhańbi mę przez niego spowiednicza krata!" 
Gdy męki nie pomogły, Król ku swej niosiawie, 
Rozkazał Jana w nocy utopić w Mołdawie. 

Dnia 11go $. Feliksa czyli Szczęsnego. 

Z ojca i matki świętych syn Szczęsny się rodd, 

Gdziekolwiek Szczęsny stąpię szczęście za nim 
chodzi, 

Choć ubogi kapucyn, przecież tak bogatą, 

Ze jałmużnę roznosi od chaty do chaty. 


——— 


3. ROCZNICE HISTORYCZNE w MAJU. 
10. 1383, Krółowa Jadwiga wyprawia się do Wę- 
gier. 
1661, Stefan Czarniecki otrzymuje starostwo 
Tykocina i Białegostoku. 
. 1159, Śmierć Władysława II. 
3. 1418, Papież Marcin V. mianuje Władysiawa 
Jagiełłę zastępcą swoim w Polsoe. 


11. 


lewie. 
. 16064, Wjazd uroczysty Jana Kaźmierza do 
Wilna. 
. 1426, Urodzenie Kazimierza Jagielończyka. 
. 1573, Henryk Walezy ogłoszony Królem. 


a 


Co słychać w świecie. 


EUROPA i INNE KRAJE. 
ROSJA. 


Podług depesz jakie dochodzą przez Berlin, 
to w Rosji coraz duszniejsze powietrze wieje. Car 
zamknięty w Gaczynie jak żółw w skorupie i 
oprzężony strażą jak pająk pajęczyną, a przecież 
nichiliści, którychby jak muchy chciał wszyst- 
kich pochwytać, naigrawają się z niego. Czya- 
ność ich nietylko że gie ustała ale owszem roz- 
wijają ją tym silniej im więcej ofiar z tona ich wy- 
drze. Sypią man festa za manifestami, które go 
i przez te sieci otoczenia dochodzą, zawierając 
już to przestrogi, już to napomnienie, już grożby. 
Słowem cała polityczna i spóleczna atmosfera cu- 
chnie jakby tlenem wulkanu i każe się spodzie- 
Wać nowego wybuchu z krateru wulkanu na jakim 
Rosja stoi. Caly Petersburg, owa stolica potę- 
żnych białych carow jakby zaswędzona cierpi na 
nieznośny ból głowy i Ściśnienia serca, podobna 


BO/CZ=M* 


( Entered at the post office at Milsaukee Wis. as second class matter. ) 


Ogłoszenia wszelkie dla swoich Rodaków 
taniej aniżeli pobok wymieniono. 


przyjmować będziemy jeszcze 


Boze zbay Poiske!?! 


. . . r H p z > 49 z 
d> obrzydłego zakopconego więzienia, w którym | Takiego porównaćby można ze Sciolą który va 


każdy wyzierna szparą w przestrachu, co jutro sią 
a nim stać może. Główne gazety zwiększają jesz- 


nieustraszoność swoją włożył rękę w ogień NA |yięrniku 
zeblenie się w oczach tyrana, że się ani sądu, ani t 


cze ten przestrach wychodząc ustawicznie z żało- | wyroku, ni też śmierci nio lęka. 


bnga obwódką. 

Najnowszy manifest niłilistów nie pozwala 
an` wutpić, że przez to, iż ear potwierdził a może i 
rozkazał wydać ostatni wyrok i na niewiasty, 


czeka go niehybny napad na jego życie. 

Okropna ta scena nie uśpiła ich ale wyrodziła 
raczej tę żądzą, żo w osobie cara widzą niezno- 
$ną hydrę tyranii, której członek po członku by 
wyrywali dopóki jej nie uśmiercą. — Manifest ten 
brzmi mniej więcej tak: ' 

„Sędząe z ostatniego wyroku i spełnionych 
kar śmierci, widzimy jasno, że najwyższa władza 
ucieka się do kata. Niechże więc i tak będzie. 


Komitet wyrzeka się więc wszelkich zapatrywań 
się na politykę carską i caratu, lecz napewnia, iż 
wszelka wsteczna polityka sprowadzić musi gor- 
sze następstwa, aniżeli to któremi 13. marzec cały 
świat przeraził.“ Jest te straszna grożba, a po- 
nieważ nihiliści, jak to już dowiedli, są ludźmi 
czynu a nie próbnych pogróżek, to też mše prze- 


| staną pewnie prędzej swych zamachów dopóki nie 
| złożą caratu do grobu. 


Nihiliści wzywają wszy- 
stkich do walki na zruccaie niewoli. 

Dnia 10. kwiotnia rozpoczęłasię wysełka ska- 
zańców na Sybir przez Moskwę. Liczba tych nie- 
szezęśliwych wynosi 12 ,200 osób. 


Prześladowanie izraslitów szerzy się po wielu | 


miejscach. Do Smeli Korsumu wysłano 2 bata- 
liony wojska kuichohronte. W Umanii i Sytynie 
poczęło prześladowanie już na dobre kiełikowad ule 
energicznemi środkami bezpieczeństwa zostalo 
powsturzymane. 

s 


W Zlzbietogrodkie zostało przy sponiowiern- 
nia żydów 200 csób ranionych. Po tym krawalu 
odbywtją ustawiczną straż pa ulicach, oddziały 
kawalerji i piechoty. Sto domów żydowskich tak 
zrujnawano, że tylko gołe ściany i dachy pozo- 
zostały. 


|| Z Rosji przeszły wiadomości przez Kraków, 
be Belweder, pałuc królewski w Warszawie, ma 
być urządzony na dłuższy pobyt cara. Jeże 
wiadomość ta mieści w sobie nieco prawdy, to 
widać że car i jego otoczenie prząchodzi do tego 
przekonania, iż pomiędzy nieszczęśliwymii udrę- 
czonymi, sle ucywilizowanymi i wspanfałomy- 
ślnymi Polakami znajdzie car spokój i wolny od- 
dech. Oby to powietrze Polski i szlachetność jaj 
dzieci chciuły przeniknąć monogolskie usposobie- 
nie cara, przeistoczyć go z azyatyka na europej- 
czyka, włać w niego serce ludukie i uczucie mi- 


1770, Konfederacja Barska ogłasza bezleró- | łości bratniej oraz bliźniego, a skłonić go -do 


postępowych, ludzkich reform, tak w Polsce jakk w 
Rosji, pawnoby mu i nihiliści przebaczyli, i mógł- 
by oczekywać spokojnie ludzkiej Śmierci bez 
obuwd na miny igranaty, któremi, zbrodniarze 
do zbrodni pędzeni, zbrodniarzy z urodzenia i ng- 
wykniemiu ścigują. — 

[| Z aresztowanych w Petersburgu 183 osób 
podejrzanych o nihilizm zatrzymano tylko 85 w 
więzieniu. Z dawniej aresztowanych obeokza- 
jówdów wydalono okrętem „Nowogrod* 350 osób, 
z któremi tenże okręb przepłynął przez cieśn nę 
Bosforu do Sachalina. — 

— Wielkiego księcia Mikołaja wywieziono do 
fortecy Dynaburga. Okropne miało być poże- 
gnanio jego z matką swoją, która jest pewną, że 
go już nigdy więcej oglądać nie będzńe. 

k Nihiliści wysłali podobno jednego dele- 
gatu do cara, który mu wynurzył warunki, pod 
jakimi chcą zaprzestać swoich zamachów. Car go 
spokojnie wystuchał a potem kazał go aresztowuć. 
— Na upartego trundno lekarstwo znaleść, 
Wszechwładny biały car nie pójdzie za głosřm 
ani sumienia ani ludu. — 


| W Petersburgu pojawia się podobno da- 
Żność, która ma na celu wnioski o zniesienie =u- 
blioznej kary śmierci. Przyuresztowano tar ;że 
jednego człowieka który rozdawał popracowai -ch 
fabryk żelaznych i kolejowych rewolucyjne cte- 
zwy i przylepiał takowe po publicznych miejscach. 


— Gubørnator Moskwy zaostrzył instrukcje 
dozorcom domów, podług których nie może żaden 
człowiek byś przyjętym do oberzy, bez wiedzy 
policji. — 


|| W rosyjskich nadbalwckich prowincjach 
panuje wielkie wzburzenie umysłów pomiędzy 
wieśniukami. — Chcą oni tę ziemię, którą do- 
tychczas dzierzawią, mieć na własność. W wielu 
okolicach w Estonil nie chcieli niektórzy pasto- 
rzy luteracy odbierać przysięgi od ladu na wier- 
ność carowi, a w wielu okolicach czynili to ze 
wstrętem. (rnzety miejscowe uozpisują się, że 
rząd nie jest zdolnym starać się o dobrebyt kraja 
i ubolewają nad temm, że dawniejsze” pomysł oder- 
wania Estonif od Rosji nie znalazł poparcia. W 
Dorpacie, mieście akademickiem, rozrzucano pla- 
katy wzywające lud, ażeby nie wykonywać przy 
sięgi piorwej, dopóki Car nie nada praw właśności 
równych ludowi w innych częściach Rosji. Wzy- 
wają lud do jedności i zgodnego działunia, ale bez 
zakłóceuin spokoju publicznego, W Windau w 
Kuaslandji wydano ogłoszenie, ażeby lud nie slsła- 
dt przysięgi przed urzędnikami rosyjskiomi, ale 
tylko przed urzędnikami gminuemi, bo nie powi- 
nien być nadal oszukiwanymi poniewieranym jak 
psy- — Powstają na szlachtę głosząc, żo ta po- 
winna zniknąć zich ziemi jak Śnieg przed wio- 
sennem powietrzem. Odezwy to były porozle- 
piane w gminnym narzeczu z tem zagrożeniem, Że 
niewolno ich zrywać pod karą śmierci. 

l Podług ostatnich wiadomości a Petein- 
burga, to w skutek areszowania wiekciego księcia 
Konstantego pojawiają się nihilistyczne dażności 
pomiędzy majtkami na rosyjskiej focio, którzy 
stojs, w związku z nihilistami w Odosie. Nibiliści 
wydali także odezwę de wojska, która rozeszła 
się w bardzo licznych exemplarzach po Peters- 
burgu. W odezwie tej porównują zasudy samo- 
cządu rosyjskiego ze zwierzęciem które się już 
przeżyło, zostało wzgurdzone i opuszczone przez 
wszystkich. W końcu wzywają wojsko ażeby 
podniosło broń i zruciło ty runa z tronue 


NIEMCY POŁNOCNE. 


Berlin. Na debatach w rcichstagu niemie- 
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* 
i wniósł żeby reichetag zbierał się corok w paź: 
Bismarck nie zgadza się z tem i 
wierdzi że przez to ucierpinłoby stanowisko mi- 
nistrów i prawa cosarskie. Przyszłych wyborów, 
których się reichstag obuwia, on się me obawia, 
gdyż twiepdzi, że narodowi już się sprzykrzyła 
polityka partyałna. — 


AUSTRJA. 


Wiedeń. Nietylko miasto ale i cały kraj za- 
joty jest myślą wysokiego Ślubu następcy tronu z 
belgijską księżniczniczkką Stefanią który się od- 
był 10go Majn. Cate miasto przystrojono jak naj- 
okazalej w chorągwie, wieńce, kwiaty, transpa- 
renta i w przyrządy iluminacyjne. Największy 
ruch panuje na ulicy do Teresianum gmachu za- 
kładu szlacheckiego, gdzie na dziedzińcu gmachu 
burmistrz powitał przybywującą narzeczoną. Na 
około tego dziedzińca powystawiano galerje dla 
wysokich gości. Most Elżbiety, przez który po- 
tem wysoka dostojniczka pojedzie, najpiękniejszy 
0st we Wiedniu upłększono gerlandami kwia- 
tów z wieńcami, x chodniki piesze zamieniono w 
grzędy kwiatów, by im nadać podobieństwo do 
rzeczywistego ogrodu. — Po obydwu stronach 
na moście po każdej stronie stanie 150 panien w 
bieli które słać będą rózami drogą przejeżdża ją- 
cej. — Cały Wiedeń gośćmi krwi książęcej, 
szluolitą i mieszkańcami z okolicy literalnie prze- 
pełnieny. — W pałacu cesurskim zumicszkują 
tylko królestwo bołyijskie, i książe pruski Wil- 
helm, serdeczny przyjaciel młodego pana. 
książęta zajęli mieszkania po hotelach 


Inni 


ANGLIA- 


Londyn. Z pewnego źródła doszła wiado- 
mość do gazety „Daily News“ Że ten książę, 
prawdopodobnie Bismarck, który poważył się 
użyć wpływu na Anglią, ażeby wzięła udział w 
konferencji nad obostrzeniem prawa na królobóg- 
ców, doznał nieprzyjemuego zawodu. Anglia bo- 
wiem łącznie z Francją nie męślą podobno sta: 
waé w obronie znienawidzorych rządów, ant 
przyjmować odpowiedzialnuści za skutki zniena- 
widzenia. — 

Dublin. Do Ligi włościańskiej nadeszby 
wiadomości z Paryża, że Irlandczycy ze wsząd, a 
mianowicie z Ameryki zachęcają swych ziomków 
w Irlandi ażeby nie ustuwali w rozpoczętej pbacy, 
i żeby się nie wdawaki w żadną ugodę z właścicie- 


ekim straszą się nawzajem jak dzieci straszkiem. j Jami gruntów. — 


Przy obradacb nad podatkiem od budynków, a 
mianowicie przy kwestji o ustanowienie umiarko- 
wanego stałego podatku od gmachów w których 
cesarecy urzędnicy mięszkają, wystąpił naprze- 
ciw temu R'chter. Bismarck zaś rozgniewany 
odpowiedział, że kiedy tak to on nu przysztem 
następnem zebraniu postawi wniosek, użeby sie- 


| dzibapruskiego rządu i związku niemieckiego zo 


stała przeniesioną do innego miasta, ltóre okaże 
więcej względów naprzeciw rządowi i urzędnikom, 
a wbenczas przekonają się berlinczycy co Berkn 
straci. W cztery dni potem kiedy sią spodzie- 
wano przedłożeniu projektu prawnego do wybu- 
dowania nowego gmachu pudamcntarnego na 
placu królewskim, dewiedziano wię że Bsmauck 
kazuł go odłożyć na później. Dalej że Niemcy w 
strach i wiele gazet daje mocną wiarę temu, Że to 
zakrawa na istotne przeniesienie owych wysokich 
siedzib. Z czego wywodzi się ta prawda, że Bis- 
marck szulmajstruje w tych Niemczech jak pomię- 
dzy buczkami elementarnemi, to palcem kiwnie, to 
trzeinką pogrozi i wnot za uszy targuć bpo ple- 
cach trzepać się ośmieli. Wazakże z tych stre- 
chów na lachów niepowinny Niemcy umierać, 
boć przecież ani Wiluś ani następca tronu, ni tet 
berlinczycy i całe Prusy niedozwoliłyby na to, 
bvby ım się zdawało, Łe z przeniesieniem tej ich 
arki przymierza bohencoiernskiego runie ich cala 
potęga. — 


W Reichstagu w Berlinie we względzie za- 
prowadzenia dwuletniej nerjody buddżetowej io 


czteroletnią perjodę wyboru do reichstugu zapro- | 


ponował wydział, ktory wziął kwestją tę pod 
rozwagę, ażeby prawa takiego nie przyjmować, 


Dillona, głośnego ugitatora Lig? przyaresz- 
towano, a w skutek tego podniesiono na nowo tym 
| ostrzejszy opór naprzeciw prawu przymusowemu. 
W odezwie, którą wydał Justin McCarthy wzywa 
dzierzawców ażeby wygnali dziedziców z ich wła- 
sności tak jak dzierzawcy wypaniają dzierzawców 
z dzierzaw. 
ñ Przeciw Mostowi, redaktorowi „Presse“ 
wytoczono proces o podburzania do mordu. 


FRANCJA. 


W spttwie wojny z Krumrisamistoją Francja 
z Tu.cją w uporze naprzeciw sobie Turcja nie 
dozwale przekroczenia granicy tanetanskiej i 
grogi Beyowi, nad którem ma zwierzchność zło- 
Łeniem go z tronu. Francja zab nie zważa na to 
i nie chee uznać zwierychności Turcji nad Tuni- 
sem, granicę już przeszła i bitwy się toczą. Fort 
Dżedżid zajął jenerał Logeret bez strzału, a Kef 
się poddał, kiedy miano rozpocząć nań walkę. 
Jenerał Ritter wypędził Krumrysów z Domebelli 
i Hadeli, tak samo jenerał Vincendon stoczył 
kilka utarczek z Krumrysami i zajął mocną po- 
zycją na wzgórzach. Wszyscy Ci jenerałowie 
zmierzają ku poiączeniu się z sobą użeby potem 
uderzyć na Tunis. W szeregach Krumrysów 
dają się spostrzeguć Żułnierze tunetuńscy; co 
Francją poha tym więcej do wojny naprzeciw tu- 
netańczykon i przeprowadzi niezawodnie swój 
plan objęcia zwierzchnietwa nad Tuaisem, albo- 
wiem Turcja z toża choroby powstać nie może, a 
Rosja, chc nie chcąc, jakkolwiek w tej kwestji 
sprzymierzona z Turcją ma sama z sobą ub za 
wiele do czynienia» — 


WCZURAJ. 


POWIEŚĆ POLSKA. 
Ciąg dalszy. 

Na tem stanęło między nimi, że so- 
bie wzajemne słowo dali, nie potajemnie 
wielkiej wagi nie postanowić. bez uwia- 
domienia jeden drugiego. — Rozwód w 
ich braterstwie, ślad zawstydzenia za so- 
bą zostawiał: — nie był on ofiara, ani za 
sługą, ani przymuszem, lecz zwycięztwem 
miłości nad przyjaźnią. 

Pożegnali się w Hof na komorze, i 
każdy pojechał w inną stronę. Zygmunt 
we dwa dni znów napisał do Pani Hen= 
rykowej list obszerny, pełen ognia, rozczu- 
lający rzewnością, w którym się wylewała 
ufuość i bojaźń, gotowość poświęcenia się 
zupełnego, uwielbienie dla matki, milość 
namiętna dla córki, wspomnienie każde- 
go dnia pobytu w Dreznie, nieutulony żal 
rozstania, wszystko w nim lyło, prócz 
rezygnacyi, bo jej też nie bylo w sercu 
piszącego, — owszem chcial dowieść, że 
się nie zrzka nadziei, że nią Żyje, że bez 
niej żyć by nie mógł i nie chciał. 

Trzy dni później pisał już z Monach 
jum, że zastał list od matki, po którym 
spodziewa się jej przybycia za tydzień, że 
nazajutrz po jego przyjeździe Władysław 
„wr w tej samej stanął oberzy: ido- 
brze się stało ze wszech miar, jbo mnie 
nietylko pocieszyć i zabawić usiluje, ale 
jeszcze pielęgnuje. Słaby jestem strygen- 
ko; trzeba się było tego spodziewać po 
tak gwałtownem wzruszeniu; — i może 
"to szaleństwo; co powiem, ale się choro- 
bą cieszę, bo jeżeli Marja odrzuci moją 
miłosć, pewnie łatwiej przyjdzie mi umie 
rać; a jeżeli nią nie wzgardzi, to wyzdro- 
włeję choćbym był na łożu śmiertelnem. 
Ach! zapominam o biednej mojej matce! 
— ona mi żyć każe dla siebie, choćby i 
bez szczęścia. 

Przeciwnie Zdzisław nie wie pisał; 
jest w charakterach namiętnych a szla- 
chetnych pewien stopień godności połącao 
nej z taką tkliwością, że milczenie staje 
się niezbędną, nieprzebytą koniecznością; 
takie milczenie jest męką, —- a przecież 
niepokonana cierpieniem siła, wzbrania 
prośby, uskarzenia; nawet przypominauia 
się. Zdzisław strapiony, trwożący się i 
zbolały, niemniej był hardym i sumien- 
nym. W przytomności Zygmunta dobijał 
się o przychylność Marji, walczył z mm 
otwarcie o każde wejrzenie slowo; nie u- 
wacił jednei sposobności (choć z niesmia- 
łoscią prawdziwe! 1m.łości,) aby ma nią pa 
trzeć, do niej przemówić, teraz daleko od 
przyjatiela, wiedząc że ro.kochany i smu 
tny, i jak on niepewny, wszystko mu się 
podejściem zdawało, co tylko przedsiębrać 
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dała byla Pani Henrykowa prosbę o prze 
llużenie paszportu na 6 miesięcy; pra- 
gnące zimną w Dreznie przepędzić, a na 
wiosnę powtórzyć kuraqa swoją w Ma- 
rienbadzie. Ale ten sam  mieprzyjazny 
wiatr co srogą zamiecią wygnał młodzień- 
ców za granicę Saxonii, zapędził ją z cór- 
ką de Warszawy. Przyszła odmowa $y- 
raźna w 10 dni po odjeździe obudwiich 
agd FE ; a że paszport już się był gd 4 
tygodni skończył, nie było czego inntgo 
wyglądać, bylko wybierać się w drogę. 
Wprzódy pani Henrykowa napisała do 
synowców męża, stósownie do rady (se- 
nerala Kniaziewicza, oznajmując każdemu 
osobno, w tych samych prawie słowach: 
że ojciec Marji zastrzegł w testamencie 
nie konieczny wąrurek, ule usilną prosbę 
żeby córka, zgodnie z skłonnością serca i 
za zezwoleniem matki rękę swogą tylko w 
tym razie innemu oddała, jeżeliby sę ża- 
den z obydwóch kuzynów nie staral o jej 
przywiązanie, lub go nie uzyskal. Dlłu- 
go przed śmiercią było marzeniem ulubio- 
nem troskliwego ojca, powierzyć szezęjcie 
jedynaczki swojej któremu z e 
synowców. Przeznaczał żonie zięcia přzy- 
chyłnego i dobrego. starannego Pana, zo- | 
stawić w obszernych włościach swoich, — 
Prócz szacunkiem i przychylnością webu: 
dzonego zaufania, które dowodnie osti- 
tnią wolą okazywał stryj Zdzisławowi i 


| 


(przez niejaki czas. 


czesnych, jego może ochroni od rozpaczy 
lub w szczęściu pokorą wzmocnia uzacni. 

Trzy tygodnie potrzebował (czasu, a- 
by zrobić rodzaj inżynierskiego wypraco- 
wania, które w odpowiedzi na ofiarowane 
mu posady w Ameryce przez rząd fran- 
cuzki, przesełat jako plan warunkowy; za- 
strzegając sobie rok cały na zdecydowa- 
nie się przyjęcia luķ odrzucenia miejsca. 
Gdy wykończył znie:snałym przymusem za- 
daną rozsądkiem obowiązkową robotę; zo- 
stawiwszy swój adres tylko na poczcie, 
nikomu o sobie nie donosząc 1 nie mó- 
wiąc, wyjechał do Grenobli w posępnej 
porze zimowej. Stanął w Grande-Chart- 
reuse, i oświadczył chęć zwiedzenia kla 
sztoru i przypatrzenia się zgromadzeniu 
Prostota, wiara i u- 
szanowanie, które się obiawiuły w Zdzi- 
sławie, zaleciły go zaraz Przeorowi;, smu- 
tek i szluchetuosć dopomogły do ujęcia. 
Chcial należeć do ćwiczeń i karności re 
guły i podejmować z mnichumi 
roboty okolo ziemi, i w kilka dni po przy 
byciu raczej za brata niż za gościa był u- 
ważany. 

Chociaż w wielkiej liczbie, zakommik 
każdy był istotnym pustelnikiem; bo jak 
jeden człowiek żyjący w nieładzie i zabu- 
rzenin namiętności, zawiera w sobie wrza- 
wę wewnętrzną, jakby zgiełku  tłumnej, 
niesfornej gromady, tak przaciwnie tutaj 


Zygmuntowi, jeszcze mu było powodem; 
do wyrażenia jej, dostrzeżenie rozwijają- 
cej się skłonnpści obudwóch %o Marji. 
Prosił ich i zaklinał, aby wybór córki nie | 
był przyczyną niezgody między nimi, za- 
pewniając, że co najwięcej go ujęło w 
nich, to zasady wiary i wzajemna przy- 
jaźń stała. Pani Hebrykowa zaś wypisu- 
jąc te słowa z testamentu męża te Życze 
nia, % swojej strony tyle dodawała: Zdaje 
mi się: Że dziecinny wasz pociąg ku Ma- 
ryni, przeistoczył się w prawdziwe uczu- 
Gie; jej serce dotąd niechce wyrzec wybo- 
ru między Wami. — Ja Was obudwu ko 
cham jak zięciów, raczej jak synów wła- 
snych. Npusćmy się więc na Opatrzność, 
że nam da znak oczywistej woli 1 czekaj- 
my go w pokorze, cierpliwości 1 rozmy- 
ślaniu. — Jak mój mąż ostatnią swoją 
wolę pisał, już Warszawa była w ręku 
Moskali, ależ nikt nie wiedzial wtedy, ja- 
kie na pozór nieprzelamane zapory pv- 
stawione będą między krajem a emigra- 
cyą polską. — Co was zaspokoić powmno 
Że Marja jeżeli się waha *dotąd w wybo- 
rze, to niezachwiane ma postanowienie 
jednego ze dwóch poślubić.  Modlić się 


będziemy, aby nas Pan Bóg natchnąt i 
nauczył, jak postąpić sobie mamy datej, 
Żeby moglo się ziścć Życzenie ojca Marji 
życzenie serc naszych. 

Gdy Zdzisław list stryjenki odebrał, 


zamysślał na swą korzyść. Krom tego 
wrażenia jeszcze czuł wstręt do pisania, 


bo się łękał namiętnej wyurowy serca swe- 


go, mogącej zuiewalać upojeniem wdzię- 
czności, lub uwodzącej litości, przychyl- 
ność serca niewinnego, -— on chciał mi- 
łości, — ale nie ułudą, née zwedniczą po- 


nętą zyskanej, tylko prawdziwej, głębo - 
kiej, silniejszej oł czasu, od okoliczności; 
od świata. Wzajemność Marjı była w my- 
sli jego szczytem pomyślności.  Wahanie 
się jẹ} między nim i Zygmuntem, oburza: 
ło go i wpajało chwilami tow gniew gwał 
towny, to w rozżalenie bez granie. 


NI. 
Przed ślubem. 


Przed wyjazdem panów R...... pc- 


4<4st 


Uhas. 


Milwaukee w Maju 1881. | 


Niniejszem donoszę moin: szanownym i piękniejszy wybór, kaduny, szyrtyngu na | 
odbicrcom, i całej publiczności. że mogę im | koszule jeansu, Cottonedu, kaztmiru i 
przedłożyć towary na Wiosnę i Lato, i zwra- na damskie kabaczki io 
cam szczególną uwagę na to, że odebrałem daż, 


wielki zapas towaru. Mam wielki wybór 


piękności na suknie, jako to: Gingas, Cango- | liznę stołową, ręczniki i kołdry jako też  reli- | Sea, Julia, La Fantasie i Buckingham. 


zwiększył się jego smutek, 1 coraz cie- 
mniej zachmarzała mu się przyszłość. Czul 
dobrze, że w takiem oczekiwaniu zużyje 
silę duszy, straci smak i aawyknienie do 
pracy, rozwinie Żagle namiętności. Chcial 
w porcie bezpiecznym wyglądać skinienie 
szczęścia, lub ciosu niszczącego nazawsze 
nadzieje. Zwrócił oczy ku samotnosci 
świętej, dawno już nie raz miał zamiar 
odwiedzić schronienie kartuzów w Gr. 
Chartreuse. Teraz mu się zachcialo szu- 
kać sposzynku w gronie milczących sług 
bożych, zrzekających się wszelkiej miło- 
ści ziemskiej, tryumfujących w cichości, 
pokorze i modlitwie nad światem dumnym 
t glośnym. Zachciało mu się tam czekać 
na wyrok kochanki, gdzie już tylko cze- 
kają śmierci. Kiedy mądrość mebieska u: 
czy go pragnąć uwolnienia z więzów do- 


ZY, 


C. MIL 


O o 


Na wiosne 
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Wątpić należy czy gdzie indziej lepszy 


I 


Mam zawsze w zapasie najnowszą bie- 


na, muślinów, armurów, sukienek, Henriette, | szki na pościel, bielone i niebiebone płótna, 
Kazimierów i sławne Jamestownskie towary. | denimy i t. p. | 


Wszystko to sprzedajemy 


telną usługę i za najlepszy towar. 


bardzo tanio, pro 


~ 


Chas. C 


ROMAN CZERWENSKIEI Sprzedawca. 


MAN, 


przez spokój umyslu, zlamanie woli i je- 
dność, objawia się cisza i samotność ser- 
ca. Tam ukryty Zdzisław w cieniu kla- 
sztornych murów, w uznaniu swojej wro- 
dzonej dumy, porywozej zazdrości i tak 
samowładnie panującej miłości, w zawsty- 
dzeniu głębokiem, które w duszach sił- 
nych działa jak ogień oczyszczający; zwa 
Żał na takie wielkie przykłady zaprzenia 
się światu 1 siebie, porównywał swoją nie 
godność z ich świętością, -— ach! cóż to 
walki stało przed nim. 

Inaczej stalo w Monachjum. Pani 
Janowa nie posiadała Się w uradowaniu 
swojem! po 4 latach niewidzenia, nacie- 
szyć się nie mogła swoim Zygmusiem; — 
znajłowała go tak świetnym: nikogo po- 
dobnego dowcipem, pięknością, elegancją 
mowy i włożenia, w całej Warszawie nie 
było. Któraż kolieta w świecie mogła- 
by się oprzeć jego miłości? A jakże by 
zagasił, a przynajmniej zaćmił najznako- 
mitszą młodzież Warszawską! rosła w py- 
chę macierzyńską a z nią zaślepienie w 
uprzedzeniach, upór 1 niecierpliwość w za 
mysłach, okropna bojaźn nowego rozłącze- 
nia z jedynakiem swoim, coraz  InociMG] 
ją zajnowaly. — Wyobrażala sobie uszezę- 
śliwienie męża i jej trywwf, jeżsli go zna- 
gli do powrotu do Polsin; i jak mu obo- 
je będą oddawać piękną wlość ze shez- 
nym pałacykiem: i momentu jednego. nie 
wątpila, że Marja mu rękę swoją poda, z 
pociechą i chlubą całej rodziny. Ani po- 
myślała, w samolubnej milości do syna, 
o biednym Adzisląwie, jeszcze mniej o Ka 
zinierzu i Jadwisi na Byberji. W otręt- 
wieniu i obojętności dla innych boleści, 
czuła tylko ile wycierpiała sama w sro- 
giem rozdzieleniu i wystawiała sobie, Że 
teraz nadchodzila epoka wynagrodzenia 
Zygmunta podjętych trosków wygnania, 
a rodzicom tęsknoty za nim. — Wszyst- 
ko ją naglilo do powierzenia się więc zu- 
pełnego Władysławowi: instynkt w zgo- 
dzie z zaufaniem, doświadczenie jego zrę- 
czuości i grzeczności. — Po kilku dniach 
gdy po dziesiąty raz wymawiała czule sy- 
nowi smutek i częste zadumanie, pomimo 
ich błogiego połączenia, i kiedy on po Gzie- 
siąty ras odpowiadal jej serdecznie: ko- 
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cham cię Mamo, ale ta miłość szalona ro- 
bi mnie nieszczęśliwym nawet przy tobie 
ułożyła sobie Pani Janowa pisać naza- 
jutrz list do bratowej, błagając przynaj- 
mniej o słowo nadziei, w miejscu ostate- 
cznego wyroku. List Pani Henrykowej 
włafnie nadszedł w tę porę. — Drżący i 
pobladły czytał go Zygmunt w obec ma- 
tki i Władysława, którzy na siebie po- 
glądak: ona z bojaźliwą trwożliwością, om 
z uśmiechem wyszydzenia i ciekawosci. 
Podał im list i wyszedł z pokoju nrocno 
wzruszony. brzeczytali głośno, w przy- 
|chylnych słowach, ważae doniesienie © 
testamencie ojca Marji; ale z jakąż wspól- 
ną radością przeczytali wyraźne zapewnie 
nie, że za nikogo innego nie pójdzie jak 
za jednego z nich! że się waha w wybos= 
rze! że czekać będą matka i córka naja- 
ki oczywisty znak woli Pana Boga! 

— Teraz wygrana nieodbicie nasza, 
mogę Panią zaręczyć, — rzekł Władysław 
z żywośdią zlośnika dopinającego dwoja- 
kiego celu szkodzenia nienawistnemu i u- 
służenia użytecznemu sobie; — jeżeli się 
państwo spuścić chviecie na móje dobre 
chęci, jeżeli użyjecie środków zaradczych 
które wam przedłożę, a przynajmniej nie 
będziecie się sprzeciwiać moim zabiegom, 
slowo daje naprzód i każdy dziś zakład 
trzymam, Że trzech miesięcy nie minie, 
a nasz Zygmuś będzie mężem Marji i Pa 
nem Rajowa i wszystkich. 

Nie nieodpowiedziała pani Janowa, 
tylko mocno obiedwie mu ręce ścisnęła å 
głowę pochyliła na zupełne przyzwolenie 
i obietnicę posłuszeństwa. Ale bo pani 
niewiesz że jedna jest tylko wszystkiemu 
przeszkoda, i tylko ja wiem, czem ją mo- 
żna przełamać i zniszczyć. 

— Czy pan chcesz mówić o Zdzisiu? 
ależ pamiętaj że to synowiec mego męża 
że oni się kochają, i że zresztą to uczci- 
wy nieoszacowany chłopak. 

— Pamiętaj o wszystkiem, ależ co 
pani Henrykowa woli; (przypuśćmy nawet, 
że jeden wart drugiego; Go ja przeczę; bo 
sto razy milszy Zygmuś) cóż matka wo- 
lié powinna: czy oddać córkę  mlodzien - 
cowi, co jej ol dzieciństwa wierność za- 
chowuje, czy zakochanemu w innej ko- 
biecie! 

— (o mówisz panie Zdzisławie? 

— Mówię czegom pewny; Pan Zizi- 
sław pomimo wysokich cnót, wyższej po- 
bożności i najżywszej surowości zasad, za- 
kochał się od dwóch lat w pewnej pię- 
kności bardzo wsławionejw Paryżu; u 
nej przesiadywał, do niej pisuje i latwo 
u nóg swojej Włloszki zapomni o kusyn- 
ge, która się od razu nie pozualana » :zę- 
soiu, półśsia za tulaeza i wyrzeczenia się 
dla niego nodziny, kraju i majątku — bo 
on jest uporu i dumy niezwalezonej, za- 
pewniam żə nigdy amnesigi nie przyjaie- 

, — Ach jak lękamfsiężeby jej Żyg nuś 
nie porzucił. 
| — Zostaw Pani tę rzecz mojej przy- 
jaeni i doświadczeniu, — jutro rano przyj- 
dę się z nią naradzić, wskutek czego za- 
raz działać zaczniemy. Dziś tylko naieży 
wlać w niego przekonanie, że treść ł stu 
Pani lienrykowej można wcałe pomyślnie 
sobie tłumaczyć i zwolna później zwracać 
uwagę, że od niego zależeć będzie ten 
wyraźny i przeważający dowód woli O- 
patrznosel, którego obie pasie wyglądają 
rzeczywłstym uczynić. 

Na cóż opowiadać słabego wolą a 
miłością pałającego Zygmunta szamota- 
nie się w sidłach, zastawionych mu chy- 
trą przyjaźnią Władysława i czułością ma- 
tki? Znużenie trybem Życia tulackiego, 


' 


Skład modniarski pełen najnowszych | *apeluszy i kepis przepełniliśmy szczególnie 


artykułów. 


ezochy. Przy tem nie braknie u nas rozma: | 
itych parasokików, korsetów pod nazwiskiem | 


Za- | 
opatrzylismy się również wybór białych póź 
koszulczy i koszul szyrtyngewych. Skład 


| | Wymienię tu tylkoo koronkach | najmodniejszemi artykułami słomkowemi 
refmiru i sukna | jedwabnych przepaski hafty, kryzy. wstążki | dla mężczyzn chłopców i dzieci. 
ytka mają na sprze. jedwabne husteczki, rękawiczki, guzik? i pon- | Proszę nie przepomnieć, że ceny moje 


= 
Dziękując za dotychczasową życzliwość 
1 zaufanie spodziewām się, iż odwiedzicie 
mnie na przekonanie, zanim pójdziecie gdzie 
indziej . 


sa najtańsze, 


simy każdego, niechaj przyjdzie i przekona się sam. — Ręczymy za rzę-- 
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7 podstępne szepty materyamych widoków |Żył jako kawalerzysta pierwiastkowo pod 


objawiające się wnioskami na pozór czy-| dowództwem Słupskiego, 


następnie pod 


sto-rozsądnemi, szczercść upragnienia wza-| dowództwem Taczanowskiego w bitwie 


jemnego widzenia się z ojcem, 
Zdzisława milczenie, torowały w umyśle 


jego drogę, którą coraz dalej wdzierał 
się rozumowaniem związlem a nalegają- 


cym obrotny Władysław i blagająca ma- 


"tka. Oblęzony Zygmunt najczęściej w 
tym przedmiocie rozprawiał, żeby być 
od nich pobitym; wkrótce też przestał 
spierać się znimi. 


Dalszy ciąg nastąpi. 


AKTA MĘCZEŃSKIE 
Rok 1863—1864. 


| i przez Bolestawite. 


s 


Dalszy ciąg. 


Koszutski Jan z Poznańskiego. zwąl 
26 Kwietnia 1863 r. pod Brdowem 
Kozarski Józef były oficer wojsk ol. 
skich rodem z Litwy. Po 32 latach tu- 
łąctwa w czasie powstania przybył do 
kraju w iuteresie sprawy narodowej za- 
chorował w Krakowie i wkrótce zmarł 
w szpstalu ew. Lazarza 20 Stycznia 1863 
r. mająa lat 58 
Kotkw'owski — mieszezanin z Rososza 
siużył w oddziale Lewandowskiego jako 
dowódzca kosynierów, zmarł w  skurek 
odniesionych ran dod Stawinem dnia 13 
7 Marca 1873 r, 
Aotnowski — polegl niedaleko Mioha- 
„towa dnia 29 Lutego 1863 r. 
l Kowalewski Nikodem słażył w oddzia 
, le Kierzgaiły poległ jako cticer w bitwie 
J pod Sieszolami w Wileńskiem dniu 30 
Kwietnia 1863 r. 

Kowalewski Teodor rodem z Krakowa, 
służył w piechocie, w skutek raw otrzy- 
manych w bitwie pod Miechowem. zmarł 
10 Sierp. 1863 r. ; 

Kowalski — poległ w powiecie Li- 
duoskim dnia 4 Czer. 1863 r. 

Kowalkowski — wieku lat 32, rodem 
z powiatu Mławskiego, dymisjonowany 
kapitan wojsk rossyjskich, służył w ode 
dziale pułkownika Na-Vone; poległ w bi- 
twie pod Dziewami w powiecie Mlaw- 


skan w końcu lipca 1863 r. ~ 
Kowalski czy Kowalczewski — a Plo- 


cka, syn obywatela miejskiego, termina- | 
tor szewcki, służył pod dowództwem je- | 


nerala Tarzanowskiego jako szeregowiec 
zginął w bitwie pod lynacewem dnia 8 
, Maja 1863 r. 
| Kowalski — milicjant z Warszawy, za- 
| bity w hójce z żolnierzami na Pradze. 
Kowalski Marceli wieku lat 21, syno- 
| bywatela z Birczy w Sanockiem, siuży] 
w oddziale Czachowskiego, zmant w sku- 
tek ran, w szpitalu w Rzeszowie. 

Kozłowski Adam, ranny w potyczce 
nad Tauwią wkrótce zmarl 1863 r. 

Kozlowski Dbeżar, zgiaąl w potyczce 
pod Dortką na Wclymu 1863 roku. 

Kozłowski Szymon włościania 2 po- 

| r wiata Marjampolskiego służył w oddziale 
Nuzina; poległ w bitwie pod Staciwka-' 
mi w powiecie Sejneńskim dnia 20 Ozer- 
Maa 1862 r. 

Kozlowski lgnacy nodem z  Gubernii 
Mińskiej; służył w oddziale Czyżyka; po- 
legl w bitwie pod Dźwinosą dnia 9 Maga 
1863 roku. 

Kozłowski „łan poległ w bitwie pod 
Borzęcinem w Kaliskiem dma 10 Kwie- 
tnia 18638 r. Podług innych miał kyć sy 
nem właściciela wsi Leśniak w Kalis» 
kiem niedaleko Szczerzowa i zamordow- 
ny w domu wraz z Cieszkowskim. 

Kozłowski — służył w oddziale Sey- 
frieda, poległ w bitwie pod Ruszkowem 
w Konińskiem dnia 10 Kwietnia 1863. r. 

Kożmiński — poległ w bitwie pod Po- 
rętką blisko Ostrołęki dnia 12 Listopa- 
da 1863 r. 

Koźniakowsiei Jan, obywatel z Ra- 
domskiego; poległ w bitwie pod Żyzy- 

`- wem jako podporucznik kosynierów dnia 
ł 12 Sierpnia 3563 r. 

Nożuchowski Ignacy wieku lat 26; dzie- 
dzie wsi Chilma w Konińskiem poległ w 
bitwie pod Ignacewem dnia 8 Maja 1663 

r J£ożnchowske — zawiadowca stacyi na 
kolei Żelaznej Petersburgskiej, służył jako 
rotmistiz kawaleryi w oddziale Broniewskie 
go ciężko ranny w bitwie pod  Niegorwe- 
wem, gdzie się znakomicie odzuaczy! 
Zmarł w Liyeu 1873 roku. 


 Taczanowskiego, poległ w bitwie 
£hacewem dnia 8 Maja 1863. 
Krajewski Karot z Pounańskiego slu- 


pod l- 


nean T 


może i 


i prelekcje 
tam być nie mogły, będą się w 
znajdować. — Przedpłata kosztuje +8 złr, 


pod Widawą d. 25 Czerwca 1873 roku 
lekko ranny, wzięty do niewolii w dro- 
dze bagnetami zakłuty. 

Krajewski Ignacy służył w oddziale 
Komorowskiego poległ w hitwiepod Sta- 
rą Wsią w okolicy Tyszowie dnia 16 Stycz- 
nia 1864. 

Krajewski Leon, po ukończeniu szkoły 
Sztuk pięknych w Warszawie pracował u 
inżyniera w Wilnie czy Kijowie; w powsta- 
niu służył początkowo w oddziale Maćkie- 
wieza następnie w oddziale Duchyńskiego 
pałegł w bitwie w puszczy BRóżańskiej w 
Czerwcu 1863 r. 

Dalszy ciąg nastąpi. 


mę mana 


Bióro informacyjne „Związku Nar. Pol. w 
St. Zjd.'*„w pomieszkaniu Sekretarza Związku 
No. 396 W. 12th Str, Chicago, NI. 
Z usztnowaniem 


E. Odrowąż, Sekr. 


-e- 


Wieniec pamiątkowy, 
którego wydaniem zajmuje się Zarząd Mu- 
zeum Narodowego w Rapperswylu obej- 
mować będzie nie tylko życiorysy wete- 
teranów i wiele rzeczy rzucających światło 
na powstanie z 1830—31 roku, ale jesz- 
cze obraz wszystkich obchodów pólwieko- 
wej rocznicy w Europie i Arneryce. Mowy 
we Lwowie które ogloszone 
Wieńcu 


JOZEF HELLER 


4871419 MICCHEL i FIRST Ave 
poleca 


Szanownej Polskiej Pubkczności swoją 


GROCERNIĘ 


zaopatrzoną we wszelkie potrzeby kuchenne 


i gospodarcze, co tylko 
potrzebne. 


Skład Łokciowych Towarów 


gospodym do ręku 


w najlepszym doborze i wszelkich gatun- 
kach, perłcaleki, płótna, flanele,  szyrtyngi, 
materje na pościel, na suknie, na spodnie, 
koszule, ręczniki i t. p. 


Nadto poleca swój 


SALOON z POOLTEBLEM 


aw każdym wydziale ręczy zat skorą:i rzelel= 


JOZEF HELLER 
Narożnik MIYFCKHEL i FIRST Ave. 
MILWAUKEE 4WIS. 


ną usługe. 


Grocernia 1 Saloon 


Handel Towarów Łokciowych 


MARGNA PATGNA 


415 i AZ0 MIKCHEL i FIRST Ave. 
poleca się 
SZANOWNEJ POLSKIEJĘPUBLICZNOŚCIĄ 

W GROCERNI można dostać kupić 
wszystkiego, co tylko do gospodarstwa do- 
mowego kto potrzebuje. | 

ŁOKCIOWE TOWARY na wszelką 
worę roku, w najlepszym doborze i gatun- 
kach po najtańszych cenach sprzedujeniy.-— 
Starzy odbiorcy nasi już stę 0 iem jprzeko- 
Rad. — 

Kto nie wierzy, miech przyjdzie a prze- 
kona się, że mamy na sprzedaj płótno, per- 
kaliki, szyrtyngi, flanele, materje na pościel, 
welmiane materje na suknie, spodnice, golo- 
we spodnice, koszule, hustki, ręczriła, serwe- 
Wy * tap t. d. | 

Wszystko to, dobre i tanie na sprzedaj 
posiadamy. 

Nasz skład PORCELANY, SZKŁA, 
LAMP, i KAMIENNYCH naczyń poleca: 
my także. 

Mamy wszystko co kto potrzebuje do na- 
bycia w gosvodarstwie, a więc nie potrzebie 


Kareńsst Jan — kolonista z powiatu |iecie szukać daleko po mieście u obcych, ale 
 Warszawskiegc, służył w oddziale jenerala | kupujcie od swoich, od — 


MA RCINA KR YG RA 
448 & 420 RÓG MITCHELI 1 AVE, 
ł 


KAŻDY 
Z 82 


wydziałów handlowych 
ER ę< 
ŁOKCIOWYM SKŁADZIE 
356 388 E. Water Sir. 
jest zaopatrzony w towary 
pierwszej klasy a ceny pozo- 
stują tak nizkie jak były do- 
tąd. 


Niewiastom zwracamy uwa- 
gẹ na przepyszne 
CZARNE i KOLOROWE 


JEDWABIE. 


Wydział strojów znajduje się 
na drugiem piętrze. 
B& Można się rozmówić po niemieeku. 


D DBREWRIAR 
Mistrz obuwia szewckiege dla 
Mężczyzn i Niewiast.| 
662 Second Ave....... Milwaukee, Wis. 
z poleca siq ze swym wyrobem, oraz że 
BKHELEADEM 


gotowych zapasów obuwia Szanownej Polskie 
Publiczności. 


F.Falk. 


PIWOWARNIA 


BAWARSKA. 


Milwaukee Wisconsin. 
A HAE UNLER 
ui 


M, 


393 


Skład mebli, jakogto: kanap, kemodów, szaf, 
zwierciadeł, krzeseł, materacy i t, p. — poleca 
się Szanownej Pulskiej Publiczności, i nadmienia 
że w składzie można się rozmówić po polsku. 

Milwaukce Wis. 


WATERTOWN 


KABAZPLKUKENKIIE G ARNA 
Z Zakładowym kapitałem $778,304,7 
ZBSTAWIENIE KAPITAŁU. 


Wszelkie szkody wypłata rzetelnie gotówką, nawet 
szkody wynikłe z uderzenia pioruna, a mianowicie szko- 


W. H. Beyle Agt, 


yd domów mieszkalnych. 
H.Niehols Agi. i : 
389 Reed Stir. corn Mineras B. Side. 


412 milwaukee Str. 


y. STAMM & CO. 
Skladi wybór towarów 
żelaznych, stmowych, koprowych it. p. 

Wszystko eo w ten wydzint wchodzi raożna u 
niego dostać knpić. — Na nadchodzącą simę po- 
leca zwłaszeza swoje piąkne, najnowszego patenta 


PIECE. 


509 druga Ave. przy Raitroad ul. Mitwawkse, Wis. 


FRANK GRAMS 
Agent od 


24088 PIRGZKA HARANIN 


poleca się Szanownej Polskiej Publiczności. 
570 Maple ul. Milwaukee, Wis. 


5 28. 


Przeprawa okrętami śostała 
ZNÓW 

podwyższona o 4 dolary od oscby doro- 

słej tak, że teraz kosztuje aż do Mil- 

waukee $ 40.50 


Kazimierz Borzych, 
490 Mitchel ulicy. 
pemiędzy 3cią i 4tą Avenue. 

Przej raszem Szanowną Publiczność Polską, 

Że, ponieważ się budowałem nie mógłem Jej za- 
dosyćnczynić ze wazystkicin, ale teraz polecam 
swoją nowo założoną 

jatkę rzeźnicka 
iż mam na składzie rozmaite gatunki mięsa, jako 
tez świeże i wędzone 

SZYNKA i KIEŁBASY, 
i sprzedaję po najtańszych cenach. 

Z uszagnowaniem 

Kazimierz Borzych. 


SKŁAD WIN 
Kalifornijskich. 
AUG. GREVLIG I SYRA. 
HuRrowNA  SPRZEDARZ 
ZAGRANICZNYCH i KRAJOWYCH 


UT AEON. 
342 — 346 CZWARTA ul. 
MILWAUKEE Wis. 


HANDEL WIN 
—- Kalifornijskich —. 


4999008 GRAGRIGA 1 OTA 


Drugi to sklep ich w Milwaukee Wis. 


65 Wisconsin Str. 65 
obok Oldenbrechta i Ablera. 


JOZEF LIPS KA EI 
Poleca swój 
Salon polski r austerye 
w kicewanne, Wis. 
przy naroiniku u!. Franklin i Montpellier. 

Przy salonie ma urządzoną stajnią wygo- 
dną dia koni przyjezdnych na targ który cię tu 
odbywa w każdą ostatnią Sobotę miesiąca. Re- 
komendujac siĘ ze skorą i rzetelną usługą Bra- 
ciom Polakom którzy lu z innych okolie przy- 
jeżdzają, proszę, rekomendujcie mnie Waszym 

znajomym i sąsiadom innych narodowości. 


Józef Lipski. 


> 
F.l. PoRCHARDT. 
Sędzia poksju, motarjusz publiczny 
i AOWOMKAT 
Poacjinujo obroną na sądach we wszelkich 
procesach. 

* Wyrubia wszelkie yrawne papiery i dokumen- 
ta; pośredniezy przy ugodach, kontraktach, sprze: 
darzach; wystawia hipoteki, zapisy i testamenta 
legalne. Wystawia plenipetencje do Buropy. 
BE> 569 Second Ave. 509 -M 

Milwaukce Wisconsin. 


Pe Wo Tansa 
bro W. Eggers, 

lekarz praktyczny, wykszbalcony w swojej sztuce 
doktorskiej w Karopie, Westfałeczyk, katolik, po- 
leca się cierpiącej ludzkości. 
rożniku 
Rog CROVEi RAJLROAD MfAlwaukee, Wis. 

Można go zastać w ofisie od 7 do 9 rano i od 
1 do 3 z południa. 


Mieszka przy na- 


m 


Jeleń na sprzedaż. 


U 
Niżej podpisany ma żywego jelonia, którego 
udało sią ująć w lesie. Jest to samien i zdaje S} 
kotna. Bardzo piękny cxemplarz do parku. Lu- 
bownikom zwierząt donoszę iż mogga odemnie go 
nabyć za tanie pieniądze. 


Józef Otszewski, 
Kcewaunac, Wis. 


s POSZUKIWAŃ LE. 

Wojciech Daneeki prosi swcjej siostry Katae 
rzyny Kenzer, która ma mieszkać jw Chicago, 6 
podanie Adresu do 

592 Grove Str. Milwankoa, Wis. 


— -0MM 


Gazety Polskie tutejsze i 
europejskie prosimy o zamianę. 


b 


AHERYJAA. 

Washington D. 0. Senatorzy republi 
kańscy stoją w walce z prezydentem © 
odwołanie nominacji Robertsona, przexo- 
nując go, że odwołaniem tem wszelkie 
inne spory nominacji nowoyorkskiah usta- 
ną. Prezydent Garfield. kBóry z przedło- 
Żeniem tych nominacji się wstrzymał, o 
piera się temu usilnie, i jakkolwiek Życzy 
sobie zgody w partji republikańskiej, nie 
może ulełz żadnym grożbom i dla tego 
też nominacji Robertsona odwołać nie my 
sli. Partja Conklinga stara' pozyskać sobie 
niektórych demokrabów na swoję stronę i 
jest także pewną zwycięztwa. Walka to 
ciekawa. Pytanie czy znajdze się dosta- 
teczna ilość senatorów republikańskich 
którzyby przeciw Garfieldowi za nomina- 
cją Cocklinga głosowali, albowiem przez 
to ściągnęłiby sobie niełaskę prezydenta, 
a z tej opozycji wyrodzi się jeszcze wię- 
cej innych na przyszłość. 

Wszystkie nominacje, które odpowie- 
dwe wydziały przedłożyły zostały potwier-. 
dzone a około sto czexa jeszcze na po: 
twierdzenie. 

W sprawie oszustwa pocztowego, któ 
re wynosi miliony. a o którem i Garfield 
miał wiedzieć publikuje Brady list prywa 
tny Garfielda wzywający Brady'go co się 
wynałazkiem telefonów zbogacił, ażeby u- 
silnie partją jego popierał, nie da się Gar- 
field zastraszyć i polecił prowadzić ścisłe 
śledztwo nad odkryciem oszustw poczto- 
wych. 

Do skarbu nadeszło trzyprocentowych 
listów zastawnych do prolongacji na 3 1 
pół pzocentowe za 65,474,000 dol. Pro- 
centów na te listy wypłacono już 800,000 
dol. Listy zastawne 6 procentowe i 5 
procentowe których cza: upływa z 21 Ma- 
ja wpływają także bardzo licznie do skar- 
bu, na które już wypłacono 2 miliony do- 
larów. Jeżeli wszystkie 6 procentowe li- 
sty w ilości 196 milionów do prolongacji 
nadejdą to będzie mogl skarb opłacić 
procentów do 6 milionów dol. i drugie ty 
le na 5 procentowe. 

W kwestji ugody z Chinami o przy- 
pływ chińczyków pałecono gubernatoro- 
wi z Califognii J. T. Miller, ażeby się u- 
silnie starał o najspieszniejsze -przedłoże- 
nie tej ugody w senacie, albowiem spra- 
wa ta jest wielkiej wagi dla całego kraju 
i powinna być co najprędzej mieszkań- 
com wybrzeży oceanu spokojnego ogłoszo- 
ną. 

Nowy Fork. Płan urządzenia wiel- 
kiej wystawy z całego świata spelznie pra 
wdopodobnie na niczem. Na przedsiębior 
stwo to podpisano zaledwie milion dolarów 
a to wcale nieznaczna suma. Dla tego też 
komisja zabiera się do zwrotu zaliczonych 
już pieniędzy. 

Z Egiptu przez Cairo donoszą że Mas- 
pero otworzył kilka oiramid pod wsią Sak- 
kara w pobliżu Gkzeh. Pyramidy są to wy- 
sokie z kamieńia wystawione ostrosłupy, w 
których przechowy wali dawniej Egipcyanie 
zwłoki zmarłych. W powyżej utworzonych 
znajdują się groby królów egipskich z 5 tej 
dynastyi. (Grobowee te opatrzone są w na- 
pisy, które przeświadczają o ówczesnych re- 
ligach. Podług tych napisów to zmka wa- 
Żność bóstwa Ozyrys, któremu dawniej hoł- 
dowano i wszelkie zasady imasońskie tracą 
swoją ważność. % wyjątkiem tego że zna- 
leziono w takiej piramidzie w r. 1799 bar- 
dzo rzadki kamień „Rosetę”, to Żadne z da 
wniejszych odkryć nie wyrównuje wiado- 
mościom dawniejszycii stósunkach spółecz - 
nych, jak owo odxrycieoł ecne. Wstępu do 
tych pyramid niedozwalają każdemu, albo- 
wiem luźne kamienie nad wchodem grożą 
niebezpieczeństwem; lecz Mansperze 4 jes 
dnemu amerykańskiemu egiptologi i repor- 
terowi dozwolono wuijścia, którzy za przy- 
byciem do Paryża ogloszą pwe dla nauki 
bardzo ważne napisy w pismach publicznych 
Takich pyramid znajduje się okolo Sakkary 
60 i wszystkie będą w krótkim czasie poot- 
wieraue, z czego dojdzie do nas żyjących je- 
szcze więcej światła o ówczesnych egipskich 
stósunkach tak religijnych jako też 1 poli 
tycznych. 

Stowarzyszenie rolnicze zamyśla urzą- 
dzić w przysztem roku ogólaą wystawę ról= 
niczą w je.lusm ze środkowych państw Sta- 
nów Zjeduoezonych. Na posiedzeniu tegoż 
towarzystwa miał odczyt komisarz węgier- 
ski Peken o rezultacie swoich badań nad ho 
aowłą pszenicy w Ameryce, po co go rząd 
węgierski tu do Ameryki wysłal. 

Detroit Mich. | Aecerzy gazet „Post“ i 
„Tribune'* zaprzestali pracy domagając się 
podwyżki 5c.za 1,000 em. Drukarnie 
przyjęty natychmiast inny ch niestowarzyszo- 


nych zecerów i wyjście gazet nie doznało baczność na to Żeby nikt w niedzielę nie 
sprzedawał rozpalających trunków pod ka 


zwłoki. 

Handlarze zbożem Jacob Becson and 
Co. zbankratowali na 30,000 dol. 

St Paul Minn. donoszą że stan wody 


uie zmienia się, owszem podniósł się w 
Mississippi o 4 cale. W nizinach na za- 
chód od St. Paul zalała już woda kilka 


pomieszkań a niektóre rozerwala, w wyż 
szej części miasta rozerwała już także je- 
den dom i stajnię. W ulicy trzeciej roz- 
lewa się woda aż do ulicy Broadway ta- 
mując wszelką komunikacją. Nad pokla- 
dem koleji żelaznej stoi kiika stóp wyso- 
ko. (Giełdowe stowarzyszenie kazało bu- 
dować barakt dla tych którzy muszą ze 
swoich pomieszkań uchodzić. 

Z Atchison Kan. piszą że w Missouri 
doszła woda do wysokości 23 stopy. 7 
E. Atchison musiało się wynosić blizko 1 
000 famiħi z duszą na suszą. Kompanja 
kolegi Chicago Rook Island i Pacific u- 
stąpiła im zbytnich wozów na przytułek. 
Jeden zospodarz pan Hudson z drugiej 
strony rzeki stracił cały swój inwentarz 
wartosci 8,000 doł. przez powódź. Cały 
nasyp koleji Atchison «© Nebraska w pól 
nocnej stronie miasta stol pod wodą a 
miejscami został poprzerywany. Po o- 
bydwu stronach rzeki ponieśli mieszkań- 
cy nizin wielkie szkody. 

Kansas City Mo. Pod ;!ills Half" 
przerwała woda tamę i woda zalała oko- 
licę i 9tą ulicę miasta a w ulicy Union 
Ave i James płynie woda 9 stóp głębo- 
ko zalewając kolej uliczną na 6 bloków. 

W Armour Dale po drugiej stronie 
rzeki Kaw zaszedł wylew wody tala nie- 
spodziewanie, że ludzie nie zdelali nic z 
Sobą unieść i zaledwie z życiem uszli. By 
ło ich około 6,000 osób. Trzysta familii 
koczuje pod gołem niebem na wzgórzach 
pod Armshong 5 osób zatonęło w nurtach 
wody. W niektórych ulicach dosięga już 
woda kolei ulicznych a ludzie zagrożeni 
wyprowadzają się ze swcich pomieszkań. 
Podobnie dzieje się i w East Kansas, gdzie 
okolo 1,000 łudzi musiało umykać przed 
zalewem. Pomiędzy 6 do 7 tysiącami lu 
dzi panuje wielki niedostatek i nędza. 
Koleje żelazne wyjąwszy kolei Chicago i 
Alton, stoją pod wodą i na tych ustała 
wszelka komunikacja ze wschodem. 

Quincy IN. Dwie mile od East Hunci 
bal przerwała woda tamę. Pociągi koleji 
Chicago Burlington & Quincy zaprzestały 
chodzić do Huunibal ponieważ nasyp do 
Fall Creek stoi pod wodą. Okolo 40,000 
akrów obslanych pszenicą zalewa woda 
i prawdopodobnie wyrządzi szkody na prze 
szło milion dol. 

Detroit Mich. Ostatniego Kwietnia 
spaliła się fabryka wyrobów drzewianych 
M. Frosta and Co. i wielka garbarnia 
Croule Bros. z wielkimi zapasami co wy- 
nosi stratę na 75,000 dol. 

W Fond du Lake spalił się młyn Hen 
rygo & Co ze stratą $ 26,000. 

Tama ujścia rzeki Alpena przerwała 
się a woda uniosła z sobą 5,000,000 stóp 
drzewa budulcowego. 

W Parris Ky. siedział w więzieniu 
John Winn za zamordowanie Morelanda. 
W zeszłą środę wtargnęła do więzienia 
gromada zbrojnych ludzi do więzienia, 6- 
debrano klucze dozorcy, otworzono drzwi 
do więźnia, który porwał stołek do obro- 
ny, lecz w tej chwili przeszyło 7 kul je- 
go piersi. Po czem wykonawcy prawa 
doraźnego dosiedli koni i znikli z miasta. 

W Louisville Ky. zaskarzył prokura- 
tor kolej żelazną Louisville i Nashville o 
350 dol. za gwałcenie niedzieli przez to 
że wysłali jeden pociąg z obsługą 6 ludzi 
co przypada kary za pociąg 50 i za ka- 
żdego człowieka także 50 dolarów. 

Bakimore Md. W sobotę 3lgo Kwie 
twa przyjechało parowcem „Leipzig“ 1,564 
emigrantów z Bremen. Był to trzeci o- 
kręt który w jednym i tym samym tygo- 
dniu przybył do Baltimore. Na „Strass- 
burg“ przybyło 1,727 emigrantów, a na 
„Nova Scotia" z Anglii przybyło 306 emi- 
grantów, tak więc w jednym tygodniu 
przybyło do Baltimore 3,700 ludzi, któ 
rych na kolej Baltimore and Ohio wyse- 
lano dalej. W ostatnich trzech tygodniach 
przypłynęło 8 okrętów. Jest to niezwy- 
czajna liczba z emigrantami, gdyż tylko 
zwyczajnie eo tyd ień jeden okręt zwykł 
przybywać. Przypływ ten tak wielkiego 
mnóstwa ludzi nadarza urzęda emigiacyj- 
ne wielkiej pracy, której przy powiększe- 
niu liczby urzędników nie mogą tak do- 
statecznie i zadawalająco wykonać jak by- 
walo dawniej. 

Cincinnati O. Demokratyezny major 
miasta temperenclerem. Wydał w ubiegłą 
Sobotę rozporządzenie, ażeby dali czujną 
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Zastój czclonkarzy angielskich skon- 
czył się na niczem. W sobotę uradzili pod 


rą 50 dol. o czem w Sobotę wieczorem wszv | jąć pracę po starych cenach, ale trudno 


scy szynkarze został zawiadonieni. 

W St. Louis Mo. obchodzila Loża Dru 
idów w niedzielę stoietni jubileusz istnie- 
nia swego. Odbyli wielki przemarsz po 
mieście do Union parku a wieczorem odbyl 
się bał tamże. 21 zamiejscowych towa- 
rzystw przybyło ną ten obchód. 

Woda w Mississippi opada 

Green Bay Wis. Pociąg towarowy ko 
lei Green Bay i Minnesota, składający się z 
parowozu i 10 karów wjechal na palący się 
most którego ognia nie postrzeżono, po- 
między Kim Lake a Dextervilie około go- 
dziny Gtej z wieczora i wpadł ze samego 
środka w przepaść. Pociąg ten jechał na 
zachód i wiózł z sobą drzewo. Ponieważ 
wszystkie wozy w padły na parowóz więc 
też od ognia tegoż się zapaliły iogień zni- 
szczył wszystko. Szkoda wynosi 30,000 
dol, Z obsługujących ludzi odniósł pro- 
wadzący parowóz, Antoni Seimsedos cię- 
Źkiea palacz uszedła lekkiemi ranami. 

Chicago Il W wielu miejscach za- 
prowadzają próby oświetlenia elektrycznem 
światłem a inni chcieliby znów zaprowadzić 
oświetlenie ulic lampami olejnemi. Nad 
tem oświetleniem elektryczną tskrą zasta- 
nawiają się bardzo skrzętnie w Londynie w 
Anglii. Próbują na wszelkie dotąd wymy- 


slone sposoby, jakby można całe ulice i całe 
miasto takowem oświecić. Do tego trzeba 
by mieć na każdej ulicy maszynę, któraby 
drtty z płynem elektrycznym rozwodziła na 
wielką przestrzeń, i są tego zdania Że bylo- 
by to bardzo piękne oświe.lenie, ale przy- 
puszczają że gdyby druty te, lub tylko ów 
główny się przerwał, albo zlośliwa ręka 
przecięła, natenczas światło wszystko na 
raz by znikło a w uhcy lub w całem mies- 
cie zapanowałaby od razu ciemność egipska 
że przechodzień przechodniowi nosem nos 
by zbijał. Przemyśliwają więcnad temjak- 
by niedopuścić zerwaniu się lub uczynić nie 
przystępne psocie druty, albo też oprócz 
tego swiatla urządzić ua wszelki przypadek 
palące się ustawicznie tui owdzie lampy. 
Więc cały ten przemysł jest jeszcze w zara - 
niu i nie tak rychło wejdzie w życie. Naj- 
prędzej i najskutecrniej dalby się przepro- 
wadzić, żeby wszelkie większe składy, a 
kilka sąsiednich wspólnie urządziły potniej- 
sze wyłączne dla siebie maszynerje, to przy 
zagaśnięcie jednej jeszczehy inne oświelła- 
ly i wszystkie od razn zagasnąć by nie mo- 
gly. 

W Czwartek zeszłego tygodnia około 
godziny lOtej wieczorem uapadło czterech 
zamaskowanych łobuzów hande) Henry'go 
Vollbratha No. 767 W. 21. ulicy i pod za- 
grożeniem rewolwerem obrabowali go na 
200 dolarów pieniędzy. Policja przydyba- 
ła już parę podejrzanych lobusów czechów 
z których Vollbrath uznał jednego 1 prawdo 
podobnie wyśledzi wszystkich. 

Policja w Chicago poluje obecnie na 
szulernie. W jednej z takich u Wablpolła 
No. 91 ulicy Clark przydybano 80 graczy. 
By:ito młodzi od 17 lat 1 starzy siwowlosy 
gracze, których wszystkich zaprowadzono 
na policją. Za wszystkich aresztowanych 
stawił znany szułer Me, Donald po 200 do- 
larów kaucji. 

Milwaukee. Policja miejska odebrała 
polecenie czuwać nad tem, ażeby niedozwo- 
tié gry w piłkę po ulicach, co jest bardzo 
słusznem, gdyż utrudnialo przejście i nara- 
żało na nieprzyjemności przechodniów. Tro- 
je chłopaków którzy zakaz ten pruestąpili 
przyaresztowano. 

Poczta tutejsza wyexpedyowała przez 
29 listonoszy w miesiącu kwietniu 881,466 
listów 1 t.p. 

Listów registrowanych pomiędzy tymi 
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Zasiój pracy w szopach towarowych 
kolei Chicago Milwaukee 1 St. Paul trwa 
już od przedprzeszłego Wtorku. Lmdzieob 
stają przy swoim żądając wyższej płacy a 
kompania stoi także uporem i twierda Że 
podwyżka przyprawiłaby o sta tysięcy stra- 
ty.  Podwórza towarowe zapełnione woza- 
mi tak w Chicago jak w Milwauxee i w sta- 
cyach wiejskich.  Pomniejsze towary uda- 
je się kompangi przepychać ale regularny 
pociąg towarowy stanął zupelnie. Domy 
handlowe cierpią na tem nie malo. Ob 
sługa w domach towarowych grozi także 
strajkiem jeżeli imo 12 i pół centa płacy 
nie podwyższą. s 


| 


| wszystkim takową odzyskać.  Okoló 50 
wyjechały do Chicagoi dalej. 

Gmach wystawny stanie w Milwaukee. 
Dyrektorowie tege przedsięwzięcia postąno- 
wili położyć kamień węgielny pod ten 
gmach w przyszłą Sobotę, i wzywają oby- 
wateli i towarzystwa do wspóludziału. Po- 
chód uroczysty wyjdzie od giełdy i banku 
Mitchla o Ściej po południu. Porządek wy 
marszu już ustanowiony. Uniiormowanych 
towarzystw wyjdzie 19 a reszta innych pē- 
maszeruje po za nimi. Uroczystość tę ü- 
rządzają jako największą niebywałą jeszcze 
w Milwaukee. 

Około 11 godziny wieczorem przejechali 
pociąg towarowy starego weterana w pobli- 
Żu osady inwalidów. Jamesa Dalaney, któ- 
ry wyszedł na pohulankę do miasta a pod- 
ochocony :dąc nasypem pewniesię potknąś ` 
izasnął, Wszystkie wozy pizeszły mu 
przec nogi i spowodowały natychmiastową 
śmierć. 

Na stacji Schermann w pobliżu Chica- 
go poniósł sinierć na kolei Chicago Milwau 
kee i St. Paul w Sobotę rano robotnix Hen 
ryk Miller a niejaki Jordan zostal ciężko 
ranny. 

Na tej samej kolei pod Brookfield zo- 
stał ciężko raniony bremser Wm. Murray z 
Milwaukce przy spajaniu wozów. 

W Milwaukee zrosił ziemię w ubiegły 
poniedzialek piękny dosyć już na siewy po- 
trzebay deszczyk majowy. Pod wieczór 
przybyła błyskawica zgrzmotem. Jedna z 
iskier piorunowych uderzyła w wieżyczkę 
katolicko irlandzkiego kościoła śsgo Patry- 
cyusza pomiędzy Washington i Scott ulicy. 
Inna iskra elektryczna uderzyła w szkołę 
$mej Wardy, wpadła do klasy szkólnej i 
potargała odzież na jednem eziew częciu bez 
najmniejszego szwanku na ciele. 


HURA! HURA! 


Wielka Wycieczka 
DO CHICAGO. 


v r . 
Tow. Rycerzy Sw. Marcina 
, urządziło wielka wycieczką 


Z MILWAUKEE do CHICAGO. 


W 
Wycieczka ta odbędzie sią w najlepszym i 
w najprzyjemniejszym czasie, bo 


w Niedzielę dnia 26. Czerwca. 
W tenczas pola w naszych na większe zimna wy- 
stawionyceh Stanach przedstawią sią jadącym w 
pelnej i bujnej zielena, cieplo wiosenne panować 
będzie już w zupełności i drzewa pokryte rzę- 
sistą zielenią napawać będą powietrze najprzy- 
jenaiejszymm wyziewem a kwiaty wonnem za- 
pachem. 

Nadto do czasu tego, nadarzy już praca 
ręce pracujących pomyśinem zarobkiem, który 
klopoty i ciężnyy z długiej zimy wyrówna i 
puśei minione zlo w zapomnienie i stawi ka- 
żdego w tę możność, że będzie mógł cokolwiek 
z oszczędzonego «avrobku poświęcić na tę miłą 
i przyjemną przejeżdźkę, użoby, kto jeszeze nie 
był w Chiemgo, w tej wielkej metropolii na gą- 
chodzie, mógł takowe zwiedzać, swoich kre- 
wnych, przyjaciół i znajomych odwiedzić, i z% 
bawić się z nimi w tym najprzyjemniejszym 
czasie na wolnem przyjeranem i zdrowem po- 
wieta zu. 

Tykiey tam i napowrót kosztować będzie tylko 


s%.50, 


a będzie rożna nań wramć do domu dojwero 
3go dnia, więc pozostanie każdemu desyć porzą- 
danego czasu do odwiedzin. 
Zabawa odbędzie się w 
Pacific-Garden, 
' przy Milwaukee Ave. 

Donorząe o tem Szanownej Polskiej Publi- 
cznośc. w Milwaukee i okolicy, zapraszamy jak 
najaprzejmiej do licznego wspóludziam i rączy- 
my za przyjemną podróż i pomyślną zabawę. 

Wstęp do ogrodu Ż5ent. 

Do kcznego współudziału zaprasza 


Zarząd Tow- Rycerzy Sw, Marcina. 


Obwieszczenie. > 
Mam honor zawiadomić szanowną pu- 
biicznosć polską Że: apteki w Chicago nie 
posiadam więcej, a zatem wszyscy Iterescn- 
ci raczą listy adresować jak następuje: 
M. Kossakowski aptekarz 
196 Gratiot Av. 
Detroit Mich, 


- 


zaemie polskie. 


ne, bo wymagalyby zbyt wielkiej ońury z car- 
skiej władzy i powagi, przeto doleją tylko wię- 
cej oliwy do cgnia iogarną jeszcze więcej osób; 
które dotąd trzymały się zdala od pożogi rewo 
lucyjnej. 


„Gołos* pisze: „Nieraz już zwracaliśmy 
uwagą na Żywotne znaczenie, jakie ma u nas 
kwestja tolerancji relgijnej i na nadzwyczaj 
niewłaściwe postawienie tej kwestji wobec zna- 
cznej części ludności Królestwa Polskiego i 
kraju zachodniego. Nawrócenie unitów i kato- 
lików, dokonane w drodzp niemającej nic wspól- 
nego z wewnętrznem przekonaniem, Z sferą re- 
ligijnych pojęć i sumienia, spowodowało mató- 
stwo trudności niedujących się rozwiązać. W 
wielkiej liczbie nowych prawosławnych parafij 
dzieci przychodzące na świat po narodzeniu po- 
zostają niechrzeczone. Moglibyśmy wymienić w 
gubernii mińskiej, w samym tylko powiecie 
mińskim, cztery wioski, w których dzieci weale 


Co zaś do odczytu profesora Solowiewa, to 
zasluguje on dla tego na uwagę. że prelegent 
połączywszy z treścią swego wykładu odgrywa- 
Jacy się właśnie w owej chwili w sali sądowej 
dramat sprawców zamachu na cara Alexandra 
III zakończony wyrokiem Śmierci no wszystkich 
sześciu oskarżonych, — oświadczył się wyraż- 
nie i etanowezo przeciw wykonanin tego wyro- 
ku i że oświadczenie to młodego profesora przez 
zgromadzoną na odezycie publiczność frenety- 
cznemi oklaskami i okrzykami uamania przyjęte 
zostalo. 


którzy cara zamo:dowali — rą nieprzyjmowa!-|ZDANIE SPRAWY POBHOCY NAUKOWEJ | 


w SZWAJCARJI z ROKU 1880. 
(Rok szesnasty.) 
TŁOMACZENIE Z FRANCUZKIEGO. 
Zarząd pomocy naukowej przeświadczony © 
jej ważności, w tym roku jak i uprzednich latach, 
dołożył starania uby pomimo braku uczestnictwa. 
ziomków w kraju, ta mstytucja dalsze przysługi 
oddawała w tak ważnej sprawie jaką jest wyższe 
kształcenie młodzieży polskiej za granicą. Przy- 
szłość tej instytucji jest zapewniona wspaniałym 
legatem hr. Krystyna Ostrowskiego; idzie o te- 
rażniejszość. Pomimo ograniczenia się do obcej 
pomocy, wydatek na subsydja i pomoe jedno ra- 
zową był większy niż przeszłego roku, czterech 
uczniow je otrzymało, a jeden z nich ukończy- 
szy studja jako mechanik w szkole technicznej w 


nie otrzymały chrztu. Ksęża katoliccy chrześć 
ich nie mogą, a z cerkwią prawosławną rodzice 
unikają styczności. 

Do gazety zaś „Porjadok* donoszą z Se- 
dlec, żo w dwóch powiatach gubernii siedleckiej, 
sokołowskim i radzyńskim, wrzyscy unici prze- 
szli na prawosluwie. Wladza duchowna i świe- 
cka zdawała raporta o „szezęśliwem* ulsończe- 
niu dzicła nawrócenia. Ale teraz potrzeba bylo 
odcbrać od „nawróconych' przysięgę na wier- 
ność monarsze. „Naród tlumami spieszy do 
kościołów — polscy księża odmawiają przyjęcia 
przysięgi, ludność zas odmawa udania się do 
cerkwi, twierdząc, Że nie jest prawoslawną. 
Oto do czego doszlo! — 


Podobna mamfestacja w samej stol'cy i to 
ze strony naj nteligrntniejszych żywiolów a do 
tego w podobnej chwili, kiedy wspomnienie peł. 
nego grozy zamachu z |dnia 13 murca jeszcze 
żywo tkwi w wszystkich pamięci i kiedy na je- 
g9 sprawców mial być wydany wyrok gmierci, | 
na który oskarżeni sami z góry byli przygoto- 
wani, daje w istocie wiele do myślenia i nie dzi- 
winy rię w obec tego ani rozstrojeniu nerwów 
obecnego cara ani tern, Że powietrze w Peters 
burgu wydało mu się zbyt dusznem, uby dłużej 
przebywać. 


gu 


DO ABONENTÓW 


PRZYJACIELA ŁUDU w CHICAGO 

Celem kolektowania załegleści za Przyjacie- 
la Ludu wyznaczylero parę razy tomin przy- 
bycia mego do Chicago. Atoli przekonalem s'e 
iż własne stósunki moje urzędowe stanęły mnie 
samemu na przeszkodzie, gdzie musiałem pobyt 
mój skrócić, a z drugiej strony przekonalem 
się takže Że wielu szanownym obywatelom już 
to może praca w rozmaitych czasach odbywana 
Już też i stósunki familijne nie pozwoliły na czas 
wyznaczony i miejsce do mnie przybyć i z za- 
leglości sę uścić. Dlatego powodu postanowi- 
lem zeprowadzić wzajemną ulgę tak dla obywa- 
teli, jako też i dla mnie przez ustanowienie gA- 
gentów do odbierania pieniędzy. 

Agentami tymi dla miastu Chicago sq: 

M. Kucera 166 W. 12 str. 

A. Kurr 539 Noblo st. 

J. Budzyński 77 Front str. 

S- Panewicz 29 Bonfield str. 

5. Budzbanowski 712 W. 17 str. 
5. Wojtalewiez 550 Noble str. 

W Lawandowski 11 Ward Court. 
M. Majewski 709 Milwaukee Ave. 
Napieralski 147 W. 19 str. 

Tym obywatelom są przeslane listy zaległcś- 
ci i proszę składać takowe na ręce ich a pokwito- 
wanie oglcszone będzie jak dotąd w gazecie. 

Milwaukee iO Maja 181 
Administrator sądowy 
F. J. Borchardt 
adwolsat i sędzia pokoju. 


Z korespondencyj tych widzimy jak unici 
silnie obstają przy wierze swych ojców mimo 
krępującego ich tyrańskiego lańcucha. 

Jukiż to podziwu i uwielbienia godzien ów 
ład, jaka wrodzona a szlachetna nad wyraz sila 
moralna, objawia się od lat & w jego łonie. 
Siła brntałna, ucisk materyalny, niesłychane 
prześladowanie, podstęp, adzierstwo, — wszy- 
Btkie środki zostały wyczerpane przez potężnego 
wroga, dla pogwałeenia sumienia. 

Czyż ten odłam naszego gpóleczeństwa ma 
być pozostawiony samemu sobie w tej zaprawdę 
nadludzkiej walec? Byloby to błędem nie do da- 
rowania. 

Prawie wszystkie też dzienniki podniosły 
głos wołający o pomoc d'a tego biednego ludu, 
jego kapłanów wywiezionybh, dla wdów, sierót 
tułuczych w obczyznie, aby przez to wzmocnić 
węzeł lączący dwa bratnie narody Polaków i 
Rusinow przez tyle wieków wiernych sobie w 
ciężkiej niedoli. 

Moskwa przedstawia obraz prawdziwie prze- 
rażającego bezładu i zamętu. Zmora nibilisty- 
eznego teroryzmu, który zajął dziś miejsce da- 
wniejszego terorynmu despotycznego, przygniata 
umysły wszystkich, wzniocając awlaszcza w sfe- 
rach dworskich i rządzących prawdziwy poploch. 
Dowodem tego z jednej strony nadchodzące z 
Potersburga wiadomości o nadzwyczajnem roz- 
strojeniu nerwowem obecnego cara Alexandra 
III. i usimxęciu się jego wraz z calą familią z 
stolicy do Galczyny, a z drugiej strony niesty- 
chana nieporudność i chwiejność w stanowczem 
obraniu kierunku, w jakim obecny car rządy 
Rosji nadul prowadzić zamierza. Od chwili 
wstąpiania na tron Alexandra III. dotąd Euro- 
pa ijej ludy nie znają a nawet domyślać się 
nie mogą programu dalszych jego rządów 1 pra- 
wdopodobnie sam car Żadnej jeszæe pod tym 
względem nio powziął stamowczej decyzji. Co 
zać najgorsza zarówno dla Rosji juk dla samego 
cara, że w tej chwili nie ma w Rosji ani jedne- 
go męża stanu, któryby dorósb ciężkiemu i nie- 
mal nadludzkiemu zadaniu wydobycia państwa 
z straszliwego trząsawieka w jakiem je tylolet- 
nie despotyczne i demoralizujące rządy zarówno 
autokrutów jak i czynowników anoskiewskich po- 
grążyły- Rzucany przez autokratyzm i ezyno- 
wnictwo posiew samowoli i hezprawia straszliwe 
dziś dła Rosji przynosi plony, bo WNOSZĄC a 
różnych objawów znajduje się ona dopiero w 
przededniu okropnych wewnętrznych wstrząś- 
niem i pożaru ogólnej wewnętrznej rewducji, 
który jak ongi rewolucja francuzka tylko w 
morau krwi będzie mógł być ugaszonym Ta- 
kiemi objawami są np. z jednej strony ogłoszony 
świeżo list „komitetu wykonawczego” do cara 
Alexandra III. i odezwa do Europy, a z drug'ej 
strony odbyty przed tygodniem w Towarzyswie 
Słowiabskiem w Petersburgu odezyt Solłowiewa 
proferosa filozofii w uniwgrsytecie Petersburskim 
i zaszle w czasie tego odczytu manifestacje nad- 
zwyczaj licznego, bo do 1500 osób liczącego 
grona słuchaczów. 

List „kom'tetu wykonawczego do Cara zre- 
dagowany jest w tomie niezwykle umiarkowa- 
nym i niesłychanie zręcznie świadczy całą tre- 
ścią SWOJA, IŻ po za tak zwarwym „Komitetem 
wykonaweżj m stoją, lub podszy wają się obo- 
enie osoby Iragnące nie tylko burzyć i niszczyć 
(co jest cechą właściwego nihilizmu), ale budo- 
wać i organizować, jednak nie na podstawie 
«arskiej szmowol, lecz na podstawie swobód 
obywatelskich i legalnie objawionej woli na- 


Plotki nieplotki. 
x (Nadesłane z miastiu ) 
Piosnka z Cis-mol i T-dur, bez nutów, tylko na 
) krzyki i jęki. 
Chcesz komu pomódz w deceniu, 

By przeleciał wszystkie eie, 

Wdz ej białe rąkawieo ku spełnienia 

Czynu, a piękae oziągniesz cele. 


Staw się potem na ulicy, 
Zażąńaj zapłaty za prace, 
A spróbują twej przyłbicy 
Aż ci oko podskucze. 


Taki to wyrok wypełnia 
Nowe prawo sędziego, 
Co myśli, że jego muzzielnia 
Dokaże wszyrtkiego — a złego. 

I pracnjśc teraz człowiecze 
Za mądwością muzgielni, 
Aż oko z bolu się wściecze, 
Bo tak płacą bezezelni. 

Świadkowski. 
(Prosimy autora o bliższe wyjaśnienie. Hed.) 


Milwaukce. Szanowna Redakcjo, muszę Ci 
donieść czego byłem świadkiem. Pewien kandy- 
dat, choć dość późno ale zaczął wczoraj, w nje- 
dzielę płacić swoim pedlarzom. — Jednemu juĝ 
wypłacił. Stalo się. to nieprawnie, bo w niedzielę, 
ale nkoro odbiorca zadowolony to niech i tak bę- 
dzie. Pytanie kiedy i jak innym wypłaci, skoro 
się zgłoszą. — Ozy i Wy nie macie co od niego do 
żądaniu? (Nie wdajemy siq ztakimi Eobuzo-boi- 
Bami Red.) 


Wielkie otworzenie 
k é i ; 
SALONU! 
Prayjaciołom i publiczności donoszą, że od 
p. Wm. Baar nabylem saloon 
w Niedzielę 15go Maja ; 
wolny lunch przy dobrych nepojach i cygarach 
Zapraszam Publiczacść 
Antoni Poznański, 
724 Winaddake i 3 Ave, 


rodu == 

Żądaja więf od cara nadania tych swobód 
dla uniknienia wiszącego nad glowami wszy- 
atkich krwawego widma straszliwej rewolucyi. 
Gdy zaś postawione w tym liście warunki jak 
n. p. powszechna amnestya — 3 Więc i dla tych 


Winterthur, zaraz znalazł w Paryżu posadę. 
Przeszło 50 irŻynterów, mechaników, chemików, 
architektów, Specjalistów w różnych gałęziach 
techniki staraniem naszej instytucji wykształco- 
nych zostało, wielu z nich dawniej w wielkim 
niedostatku zajmuje dzić bardzo korzystne posady. 
Aleradzibyśmy widzieć kh wszystkich pracują 
cych w kraju a iezayranieq, do czego nieraz BĄ 
zmuszeni w niemożności znalezienia posad w 
dzielnicach polskich. W ogolności prowadzenie 
się i pilność uczniów przybyłych z kraju są wzo- 
rowe, poświęcają się wyłącznie pracy naukowej 
aby służyć użytecznie ojczyznie. 
Słan przychodu i rozchodu w upiynionym roku 
był następujący. 
Bays y y Oed: 


Er Ct 
Pozostałość z roku 1879.......... 1,120 — 
Dar Księżny Č w Niemczech. 743 40 
Procent odskupitału......-...-.. - 40 — 
Ogół przychodu............ 1,903 40 
BSO zc h ód. 

Subsydja miesięczne i pomoc jedno 
TazONyA „ES: O WOSEE I 1,600 — 
Część kosztów dopłaconi. . b5 xa 
Ogół nozchodu.......--....-1,5558 — 
Pozostaje na rok bieżący... 348 40 


Zarych, 4go kwietnia 1881 r. 
W Imieniu Aurządu 


„ Władysław Hr. Plater, 
E. bLandolt, 
profesor w Szkole politechnicznej. 


(podpisano) 


=.. m -+ 


Wieniec pamiatkowy 
na cześć 
móhciekowej rocznicy powstania 1830 roku. 

Zarząd Muzeum Narodowego w Rap- 
perswylu który uwiecznił pamięć półwie- 
kową rogznicy medalem z gwiazdą, zajmu 
je sią obecnie wydaniem dzieła w więk- 
szycn rozmiarach pod tytułem Wieniec Pa- 
muięlkowy, poświęcony temu powstaniu na- 
rodowemu. 

Redakcja powierzona jest panu Aga- 
tonow+ Gillerowi, materyały w  ktlkuset 
lstach i pismach przesłane zostały przez 
weteranów z 1830 roku. Pierwszy tom 
tego dzieła w krótce będzie oddany do 
druku; zajmować oro będzie Życiorysy 
weteranów, wiele ważnych materyałów do 
dziejów z 1830 i 3l roku, prelekcye i 
mowy miane we Lwowie, które nie mo- 
gły być ogłoszone z powodu prokuratoryi 
opis wszystkich obchodów rocznicy pół- 
wiekowej w Europie i Ameryce i t. p. 

Cena dla prenumeratorów zniżona do 
3 zł. reń. koszta « powodu tej publi 


ikacji 
są znaczne: będzie ona cenną narodową 
pamiątką. 


Hura do Chicago! 

, Pułk Ułanów Polskich 
w MILWAUKEE 
robi wycieczkę do Chicago, w Niedzielę 22. 
maja 1881. Pułk przybędzie o godzinie 
lltej przed południem na dworzec koleji 
żelaznej w Chicago, zkąd przez Towarzy- 
rzystwa Chicagoskie odprowadzony zosta- 
nie do 


Pacific-Glarden, 
przy Milwaukee Ave. 

Pulk przybędzie z trenem artylerji. 
Będzie w podobieństwie Bartosz Głowacki. 
który pod Racławicami zabrał Moskalom 
12 armat. 

Tykiet z Milwaukee do Chicago ko- 
sztuje $2.59 i dobry na 3 dni do powrotu. 

"jykietów można nabyć u obywateli 
J. Hellera, M. Krygra, Gsudyńskiego, Cy- 
smera 1 Gramzy. 

Wstęp do ogrodu 25 eebo. 

O liczne przybycia do ogrodu zapra- 

szamy rodaków w Chicago i okolicy. 


KOMITET. 


Gazety Polskie tutejsze i 
europejskie piosimy o zamianę. 


JOZEF 


417 1419 MITCHEL i FIRST Ave 


Teatre amaisrski 


Towarzystwa Przemysłowego 


, RZEMIEŠLNIKOW POLSKICH 
w CHICAGO 
odbędzie się 
w Niedzielę dnia 2go Maja 1881 r. 


KEORWAZRYTŚS TURN -MALX 


przy l2tej ulicy blizko Halsted, 


i "ME 


Odegrane lędzie 


WESELE NA PRĄDNIKU. 


Obrazek ludowy w 2 uktach ze spiewkami. 


Początek o goazinie w pół do Bej wieczorem, lecz kasa 


otwarta od godziny Tej. 
Cena biletu 35 ctów; dzieci niżejlat 12tu 15 


Po skończonem przedstawieniu 


BAL! 


Do licznego współudziału zaprasza uprzejmie 
Komer. 


HELLER 


polecam 
zanownej Polskiej Publiczności swoją 


G ROCEBNIĘ 


zaopatrzoną we wszelkie potrzeby kuchenne 
i gospodarcze, co tylko gospodyni do ręku 
potrzebne. 


Skład Łokciowych Towarów 


w najlepszym ĘKdoborze i wszelkich gatun- 
kach, perkaliki, płótna, flanele, 
materje na „pościel, na suknie, na spodnie, 
koszule, ręczniki i t. p. 


szyrtyngi, 


Nadto poleca swój 


SALOON z POOLTEBLEM 


aw każdym wydziale ręczy tj skorki rzeteE 4 
ną usługę. 


JOZEF HELLER 
Narożnik MITCHEL i FIRST Ave. 
MILWAUKEE WIS. 


CENY TARGOWE 


z ubiegłego tygodnia 


Milwaukee. 
Mąka. — 
Pszenna, zimowa najlepsza $ 5.50 —$ 5.75 
Srednia wyborna 450 — 5.00 
Zwyczajna 3.05 — 4.25 
Western Spring najlepsza 5.00 — 5.25 
R. „ pośledniejszi 3.75 — 4.50 
Minnesota najlepsza 5.25 — 5.75 
4 zwyczajna 4.50 — 5.00 
„ patentowana najlepsza 6.00 — 7.75 
Spring superfine 2.50 — 3.15 
|» Zwyczajna Średnia 2.25 — 3.00 
Żytnia 5.60 — 5.75 
Ospa, za tonę 11.50 — 
Zboże. — 
Pszeniea w ziarnie wiosenna $1.003—1.033 
H " » No. 2 Ef a 
>. A a No. 3 n =, 
Mais (Kukurudza) No. 1 394— „407 
»” » No. 2 r a 
Owies . „315— -354 
Żyto : . ` 1.10—1.16$ 
Jęczmień . A A .&2 — .99 
Artykuły kuchenne, — 
Jaja ; 0.15 — .16 
Masło . : o > 0.20 —0.30 
Ziemniaki ; | 60 —1.05 
Cielęcina za funt i i 0.03 -—0.08 
Wieprzowina $ 17.50 —17.95 
Szmalec, "+ : - 11.10 —11.15 
Nasiona. — 
Tymotka . 7 i + $2.15 —280 
Kopiczyna : z 4.70 —4.90 
Siemię lniane, . . + 1.00 —1.25 
Whiska, Spiritus 300 kwart . 111 —, 
Wełna ; s 0.24 —0.43 
Beczki do mięsa à . 1.00 —1.05 
„ do smalcu . : + 1.20 —1.2: 
Chicago. 
Pszenica No. 2 . . «  $1.00—1.02f 
Kukurudza No. 2 . 0.393—0.424 
Żyto No. 2 . . 1.163— . 
Jęczmicń No. 2 . . 1.01 —1.02$ 
Owies i > J 3 .813— .34 
Wieprzowina . z r- BO — 
Szmalec . . a . 10.95 —11.13 
Whiska A ə .1.08 — 
Nowy York. 
Mąka najlepsza R + 98.95 —4.,40 
Pszeniea No. 2 czerwona . 1.19 —1.20 
Kukurudza 0.584— .583 
Żyto - . . .  —, 
Jęczmień . 3 . 0.00 —0.00 
Owies F . „0.44 —0.49 
Wiprzowina . « ©. WGDE 
Smaulec r —11.45 
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Posiedzenie 
Tow. Narodowego i Br. Pom. J. I. Kraszce 
skiego w Milwaukee odbędzie się w szej 
Wardzie w szkole Stej Jadwigi o fzwyktym 
czasie w przyszłą niedzielę dnia l5ógo Maja. 


Zarząd, 


Mordy carowskie. 


Zabójstwo cara Pawła I. 


23%0 marca 1801 roku. 


Dalszy ciąg. 

Wielki książę Paweł, syn Katarzyny LI. i 
Sołty kowa, od urodzenia miał dobre serec, bystry 
rozum, żywą wyobraźnię, i chociaż nie posiadał 
przyjemnej powierzchowności, przyciągał jednak 
otaczających go wielką słodyczą charakteru. 
Lecz spuczone wychowanie, tyloletnie uciemięże- 
nie chciwej władzy matki zniszczyły zupełnie w 
zarodku wszystkia dobre przymioty. Katarzyna 
trzymała go ciągle w oddaleniu, niedopuszcznła 
do udziułu w sprawach państwa i pozostawiała na- 
Btępcę tronu czesto w takiej potrzebie, że jego 
żona — jak w rodzinie Wadkowskich znajdujące 
się zapiski dowodzą — prosiła często o pożycze- 
nie 25 lub 350 rubh na pierwsze potrzeby życia. 
Przydworni dla doegodzenia wyrodnej matce, 
która niecierpiała swego syna, pokazywali jawną 
wzgardę do niego, a Paweł widząc to, zaczął nie 
navidad otaczających matkę, stał się rczjątrzo- 
nyman swą krzywdę, 4 rozjątrzenie to z czasem 
doszło do szaleństwa, do obłąkumma Takim go 
obaczyła Moskwa na tronie. Praed śmiercią Ka- 
tarzyna chciała usunąć Pawla od tronu i ogłosić 
następcą ułubionego wnuka w. księcia Aleksandra. 
Akt był już tajemnie przygotowany za zgodą zbli- 
żonych do Katarzyny ludzi, w których przyjażń 
wierzyła carowa, i oddany do schowania vice- 
kanclerzowi hrabieme Bezbøorodko.  Carowa 
chciała akt ten ogłdsić i naé mu moc prawa na 
imieniny swoje 6. grudnia 1796 roku, zmusiwszy 
poprzednio Pawła znzec sią następstwa tronu. 
Leæ nie udało się jej przyprowadzić do skutku 
tego zamiaru. 

Nadwatygodnie przed imieninami, Katarzyna 
tknięta apoplelsją umiera 17, listopada 1796 roku. 
Vice-kanclerz Bezborodko spieszy do Gatczyny 
do * „ks. Pawła t doręcza mu akt, który pozba- 
wiał go tronu. Paweł wynagrodziwszy Bczbo- 
rodkę tytułem księha, mianowaniem go kanele- 
rzem į dzrowaniem mu 3.000 dusz, poleciał do 
Peterskurgu, wydał manifost o wstąpieniu swo- 
jem na tron i nio spotkał w nikim najmniejszego 
oporu. Nie zważając na to, Że ani wojsko, ani 
przydworni, uni arystoxtacga nie lubili zo, wszy- 
scy przysięgli nowemu carowi. 

Będąc jeszcze wielkim księciem, Pawet stale 
mieszknł w Gatczynie (o TO wiorstach od Peters- 
burga) gdzie go otaczało kilku przywiązanych 
do niego ludzi i trzy niokompletne morskie bata- 
liony, które oddane mu były pod dowództwo jako 


jenersl-admirałowi, floty, kiórą nigdy nie dowo- | 


dził, Oficerów do tych batalionów Paweł sam 
naznaczał według swego wyboru; a ponieważ nikt 
z wyższej szlachty nie chciał służyć uniego, więc 
oficerowie w tych batalionach byli ludzie, których 
w żadnym pułku trzymać nie chciano. Nazwano 
ich Gutcz, ńskimi, i miano to uważano za obelgą, 
za obrazę. Morskie bataliony były zabawką 
Pawlo; on ich uvierał według formy wojsk Fry- 
deryka II, uczył według pruskiej taktyki i z m»d- 
zwyczajną miłością oddawał się frontomanii. 
Paweł plakał z radości i uniesienia, gdy wojska 
dobrze mauszerowały. Nie dowierzając nowym 
swoim poddanym, car rachowuł tylko na przy- 
wiązanie swych gutezj ńskich oficerów. Wstąpi- 
wszy na tron otoczył się nimi i obrypał ich nad- 
zwyczajnemi nagrodami. Rangi, ordery, daro- 
wizna wielkieh majątkow, były udziałem tych 
nowych faworytów. 

Wyższą rangą przeprowadziwszy gatczyń 
skich oficerów do gwardyjskich pułków, a pro- 
stych żołnierzy rangs po loficerów, Paweł rozka 
zał im uczyś gwardją wedlug tego, jak sam uczył 
ich w Gatczynie. Gwardyjscy oficerowie, nale- 
żący do bogatszych sziucheckich rodzin, uważali 
za obrazę, że ich oddano do naulm „Gatczyńskim* 
którymi oni zawsze gardzili. 

Rządy nowego caru wkrótce staly się bardzo 
ciężkimi, osobliwie dla klas wyższych, które w 
ciągu 34letniego panowania Katarzyny, koszysta- 
jac z ciągłych jej wzglądów; przywykły nietylko 
do swobody, ale i do rajwiększej samowoli, Pa- 
wel nienawidząc matką, nienuwidził wszystko to, 
eo zaprowadzane pod nią; logo:łny system rzącu 
Katarzyny zastąpił eystenem me tylko srogim, 
łecz okrutnym i niesprawiedliwym.  Poznając 
wszelkim sposobem szlachtą naruszał jej przywi- 
deje, karał cieleśnie, pozbawiuł czai stawiając pad 
pręgierz i wywoływał na Sybir bez sądu. Podej- 
rzliwość Pawła wznowiła straszną, tajną kance- 
laryję, mnóstwo ofiar cierpiało męki w jej no 
rach. 

Karamzin, pisząc historię ostatnich czasów, 
tak się wyraził o Pawle: „syn Mata: zyay mógłby 

, być srogim, » jednal zasłużyć na wdzięczność 
ojczyzny; ku największemu zdziwieniu Rosjan on 
zaczął panować strachem; nie przyznając praw 
żadnych, oprócz swego widzimisią, uważał naród 
nie jako pzddanych, lecz jako niewolników; ka- 
rał bez winy, nagradzał bez zasługi; odebrał 
wstyd u kary a przyjemność u nagrody; lekko- 
myślnie niszezył płody rządów raatki, nienawi- 
dząe w nich — jej dzieło; zubił w wejsku szlache- 
tnego i wojennego ducha, zamieniwszy go dachem 


kaprudstwa; bohaterów, 


tę do służby wojskowej; pogardzając duszą, 828- 
nował kapelusze i kołnierze; mając przyrodzona 
skłonność do dobroczynności, karmi) się żółcią 
ałości; wymyśłał codziennie sposoby, jak stra- 
szyć ludzi, a sam się lękał najwięcej: myślał zbu- 
dować sobie nieprzystępny pałac, a wybudował 
grób.“ 

Tyranja Pawla szczególnie struszyła obie sto- 
lice i otaczających ga ludzi. Nikt ze znajdują- 
cych się na służbie nie był bezpieczny ; wszystkim 
był straszny gniew cara. Nikt w tem dzdwacz- 
nem, despotyeznem panowaniu niemógł być pe- 
wnym, że go bez winy nie wypędzą ze służby, 
«ie shańbią, nie wsadzą do fortecy, nie odeszłą 
na Sybir. Tysiące uległo temu losowi w cztero- 
letnim panowaniu Pawla i wielu potem po Śmierci 
cara nie można było nawet odszukać w Sybirze, 
bo przy zsylaniu poprzemieniano z rozkazu Pawła 
ich nazwiska. 

W te ciężkie dla moskiewskiej szlachty czasy, 
nie posiadająca Żudnych praw większość ludności, 
na calej przestrzeni cesarstwa, była zupełnie obo- 
Jętmą do tego, co wię dzialo w Putersburgu: do 
niej nie odnosiły sią surowe rczkazy, groźne 
sałachcie Lud prosty naweb lubił Pawła, bo 
1798 roku car wydal ukaz, żeby chłopi pracowali 
tylko 3 dni w tygodniu dla panów, a trzy dni dla 
siebie, i Żeby we wazystkie większe Święta ich 
nie posyłuno na roboty. Okropność tyranji Pa- 
wła dała bię we znaki osobliwie Petersburgowi. 

Taki nienaturalny stan rzeczy nie mógł cią- 
gnąć się długo; cierpliwość musiała pęknąć i 
ogolne nieukontentowanie, wzbudzone tyrnoją i 
szaleństwem cara, zrodziło spisek przeciw niemu, 
w którym przyjęli udział przybliżone i wynie- 
sione przez niego osoby 

Diugowmieszkując w Petersburza, osobiście 
znałem kilka osób, które nałeżały do spisku; sły- 
szałem wiele razy cpowiadania szczegółów tej ka- 
tastrofy, które były im doleładnie wiadome, cho- 
dziłem sam w te pokoje, które zajmował Paweł 
w Michujłowskim pałacu i do jego sypialnego po- 
koju, widziałem sekretne sebody, po któwych cho- 
dził car do kochanki swojej ksiąanej Gagarinoj, 
urodzonej Łopuchiroj; więc dolładnie mogą opo- 
wiedzieć śmierć Pawła I i z najwięknaemi szcze- 
gółami. 

Do spisku przystąpiło przyszło 60 osób, 
oprócz gwardyjskich oficerów, którzy nie rale- 
tac do niego wiedzieli o jego egzystencji, lecz z 
nienawiści do Pawla gotowi byli pomagać spi- 
skowecm do w wypołnienia celu. Na czele spisku 
stali: S. Petersburski wojenny gubernator Fon 
der Palon, wice-kancierz brubia Panbn, Książę 
Platon Żubow, hrabiowie Waleran i Mikołaj Za- 
bowy, jenerał Benigsen i Tałyżón, adjutant Pa 
wła pułkownik Argniaakow cte. eto. W liezbie 
spiskowców oprócz wojskowych było wiele cywil- 
nych osób. 

Duszą piska i głównym jego kierownikiem 
był hr. Palen, jeden.z bardzo wozumnych ludzi, 
śmiały, odważny, z charakterem yprzedsiębior- 
czym i niewzrwszenym. Urodzony w Kurlandja, 
Paulen jeszcze za Piotra 1H. wstąpił do moskee- 
wsłciej służby jako ofieer konno-gwardyjskiega 
pułku. Poł panowaniu Katarzyny II. ze wszy- 
stkich sił pracował nad połączeniem Kuvlandji z 
Moskwę i polubił całą duszą nową ojczyznę swoją, 
jak Niemcy zwylełubią tę ziemią, gdzie im do- 
brze. Ze strachem patrzał Palen na szalone po- 
stępki Pawła, na meslużośc jego przyjaźni i ma 
zmienność zewnętrznej polityki, szkodzącej in- 
beresom cesarstwa, Paweł, wróg francuzkiej 
rewolucji, gotowy narwszełkie ofirry dla jej zbu- 
rzenia, zugniewawszy sią na przewrotność pol- 
tyki anstrysekiego dworu, któremu zupełnie spra- 
włedliwie przypisywał rozbicie jenerałów lizym- 
skiego, Korsakowa i Huwarowa w Szwajcarji, i 
licrmuna w Ilolandji, raptownie zmienił swój 
polityczny system i nie ty:ko pogoduił się z jier- 
wszym konzulera Rzeczypospolitej fcanenzkiej, 
ktory zgrabnie umial pochlebić jego miłości wła- 
snej, wypuszczając zabranych w niewolą moskie- 
wskich żołnierzy, lecz stał się nadzwyczajnym 
czeicielem Napoleona Bonapartego i groził wojną 
Anglii  Rozerwanie przymierza z tem państwem 
przyniosło nadzwyczajną szkodę moskiewskiemu, 
zagranicznemu handlowa. Anglia dosturczała 
Moskwie manufakturne i kolonialno towary w za- 
minn za surowe wyroby z ziemi. Ten hhpdel od- 
krywał jedyną urogę, którą przypływało wazy- 
stko, co bvło potrzeba Moskalom. Szlachta była 
pow ną ctrzymania dochodów, zegwoich majątków 
wysyłając za morze musztowe drzewa, zboże, lój, 
konopie, der itd. Aerwanie stosunków z An «lią, 
naruszając muterjalne interesa szlachty, powię- 
kszyło i bez bego silną nienawiść ich do Pawła. 

Mysł pozbyciu stę Pawła jakimkolwiek spo 
sobem stala się ogólną. Hrabia Palen, niezbyt 
wybredny w wyborze srodków, postanowil do- 
prowadzić ją do skutku. 

Irabia Palen byt w wielkich laskach u cara, 
który bardzo cenil jego zdolności. Posiadzjąe zu- 
pełne uaufunie Pawła, Palen wiedział o najważ- 
niejszych sprawach państwa, a będąc wojennym 
gubernatorom stolicy, rządzi? tajną policją i przez 
niego jednego mogły dochodzić do cara doniesie- 
nia jej Ajentów; ta okoliczność była rękojmią, żo 
tajemnica będzie dochowaną zupełnie. 

Gdy myśl już dojrzała, znając głos opinji pu- 
bliczneg, nieprzyjażnej rządowi, Falon mógł ra- 


przyzwyczajonych do 
zwycięztwa, uczył maszerować, zniechęcił szlach- 


chować na wielu wspólników, a więc odkrył swój 
śmiały zamiar wice-kanclerzowi hr. Paninowi, 
którego Paweł bardzo lubił, jako kuzyna swego 
guwernera. Otrzymawszy wychowanie pod dy- 
rekcją rozumnego i wykształconego stryja, Panin 
odziedziczył jego swobodny sposób myślenia, nie- 
nawidził despotyzmmu i życzył sobie nietylko 
upadku szalonego rara, lecz z upadkiem jego 
urządzenia swobodnych instytucyj, ograniczają- 
cych carską samowolę. W tym wzglądzie hrabia 
Palen podzielał jego myśli. 

Pierwszą czynnością Palena i Panina było 
staranie się, żeby pogodzć z Pawłem fuiworyta 
Katarzyny, ks. Platona Zubowa i braci jego hra- 
biów Waleryjana i Mikołaja, którzy byli w nie- 
łasce. Celu swego oni wkrótce dopięli Zubowy, 
wezwani na służbę, przybyli do Petorsburga. 
Palen i Panin wiedząc dcbrze, jak ci ludzie niena- 
widzili Pawla, odkryli im swój zamiar. Zubowy 
natychmiast przystąpili do spisku, a z nimi kilku 
im oddanych klijentow, których oni protegowali, 
będąc jeszcze u wladzy przy Katarzynie. Z tych 
osób z charakteru swego i położenia najważniej- 
szymi byli: Jenerał baron Benigsen, Hanower- 
czy k, który odznaczył się w moskiewslsiem wojsku 
w Czasie wojny z Połską i Persami, uwolniony ze 
słuśry zn przyjażń z Zabowymi, jednak później 
za staraniem Panina przez Pawła powołany do 
służby i jenerał Tałyzin, komendant przeobra- 
Żeńskiego pułku 1 inspektor wojsk, znajdujących 
się w Petersburgu. 

Pozyskanie takiego pomocnika było tem waż 
niejsze dla pomyślnego dopięcia celu, że Taty- 
zina baadzołubili podkomendni iszanowali go wszy- 
scy w gwardyjskich pułkach, a więc mógł on po- 
ciągnąć za sobą nie tykko oficerów, lecz i żołnie- 
rzy, którzy nadzwyczajnie byli przywiązani do 
niego. 


Wszyscy malkontenci, wyższe peteraburskie 
towarzytwo i gwardyjscy oficerowie zbierat się u 
braci Zubowych i u siostry ich £erebcowej, Świa- 
towej damy, która byłw w bardzo przyjaznych 
stosunkach z angielskim posłem, lordem With 
worthem, z urzędnikami poselstwa i z uczęszcza- 
jacymi na jego salony. Z tego powodu mówiono 
w Europie, że lord Witbworth był głównym 
czynnikiem spisku, 1 nie źulował angielskich mie- 
niądzy dla kupienia wspólników, żeby uprzedzić 
wojnę Rosji z Anglią, grożącą handlowym inie 
resom tej ostatniej. 

Pogłoska ta nie ma Żadnej podstawy, naj- 
przód dla tego, że ieed Withworth zbyt był zna- 
nym wszystkim ze swojej honorowości i szlachot- 
ności, powtóre — spisek przeciw Pawłowi był 
czynem czysto moskiewskim, a dla nicktórych 
nawet pabryotycznym, gdzie oprócz Banigsena 
nie wziął udziału żaden cudzoziemiec; nakoniec 


— ge lord Withworth wyjechał z Potersburga na- 
tychmiast po zerwaniu dyplomatycznych stosun- 
kow tj. po zawiązania episku. 

Wieczorne zebrania u braci Żubowych zmie- 
nily sią na prawdziwe polityczne kluby, w kió 
rych jedynym przedmiotem rozmowy było poło- 
żenie końca temu; lecz nikomu i do głowy nie 
przychodziło pozbawić Pawła życia; jedna myśl 
u wszystkich, jedno życzenie było: zmusłć go do 
urzeczenia się tronu na korzyść w. ks, Aleksan- 
dra, ktorego lubili wszyseęy za dobroć, rozum, 
łaskawe i grzeczne obejście się — przytnioty zu- 
pełnie przeciwne nieugiętema i despotycznemu 
charakterowi ojca jego. Te wszystkie narady od- 
by wały się jawnie pod egida petereburskiego wo- 
iennego gubernatora, który jako naczelnik tajnej 
policji otrzymywał codziennie doniesienia szpie- 
gów i mówił carowi o tych tylko, które niety- 
czyly się spisku i osób w nim zamięszanych. 

Hrabia Palen począł powoli przygotowywać 
do zamyślanego państwowego przewrotu w. ks. 
Aleksandra, którego zezwolenie koniecznie po- 
trzebna było do szczęśliwego dopięcia celu. 
Widnjąc się z nim Palen zawsze zwracał mowę na 
trudne i smutne położenie Rosji, cierpiącej z po- 
wodu szalonych postępków ojca jego i nie dopro- 
wadzając do konkluzji, starał się wyrczumieć 
myśli w. ks. w tym względzie. 

Ze smutkiem i ze spaszczonemi vezami słu- 
chuł go Aleksy. Nieraz powtarzały się owe mil- 
czące, lecz wieleznaczącoe sceuy. Nareszcie razu 
jednego Palen odważył się wypowiedzieć mu 
wizysiko i z nieubłaganą loiką dowiódł koniecz- 
ności, dla szczęścia Rosji i dla bezpieczeństwa 
carskiej rodziny, usunąć od tronu szalonego te- 
sarza i zmusić go samego do podpisania zrzecze- 
nia sią władzy. — Nie — odparł Aleksander — 
chociaż i nie mogę nie zgodzić się, że cesarz czę- 
sto jest niesprawiedliwy, kez on jast moim ojcem, 
a ja się nigdy nie zgodzę na pozbawienie go wła- 
dzy, chociażby największe nieszczęścia mogły 

być następstwem jego panowania. Wtedy to Pa- 
lən wyjął z kieszeni własnoręczny rozłaz cara, 
«tóry podajrzywając żonę swoją i dzieci, że mu 
cheą wydrzeć władzę, na wypadek jakiegokądź 
grożącego mu nicbezypieczeństwa kazał ureszto- 
wać carowę i dwóch w. ke. Aleksandrai Konstan- 
togo, — carowęą odesłać do Chołmogor, około 
Archangielska, Aleksandra zamknąć do Szlissel- 
burwkiej fortocy , a Konstantego do petersburskiej 
oytadeli. Ten ostatni argument trafit do przeko- 
dunia Aleksaudra; w. ks. zalewając się łzami dał 
| Palenowi pozwolenie do działania, lecz kazał mu 
| przysiądz, że niktsię nie targnie na życie Pawła, i 
j4 osoba jego bądzia nietykalną. 
czony! 


Niedoświad- 


Przyzwolenie, które dal Aleksander, roawią” 
zalo Palenowi i głównym spiskowcom ręce. Wszy- 
sko było już zotowe po działania: większa część 
gwardyjskieh oficerów było po działania: wię: 
ksza część gwardyjskich oficerów było po ich 
Stronie, sarmi Żołnierze, osobliwie przebrażeń- 
skiego ł siemionowskiego pułków, niekontenci z 
ciężlaej służby, sobie zmiany i gotowi byli iść za 
ulubionymi naczelnikami wszędzie, gdzieby im 
kazano, 

Tym czasełn car jakby przeczuwająe prędki 
upadek, lub może uwiademiony przez kogo z 
niewiedu prawdziwie oddanych mu ludzi o ogól- 
nem nieukontentowaniu przeciw niemu i o dzia- 
łaniach jego tujnych wrogów, stawał wię codzien- 
nie więcej ponurym i podejrzliwym. 

Wachając się między strachem a gniewem, 
Paweł powitał hr. Palena, który prwyszedł do 
niego ze zwyczajnym rannym rapoalem, groż- 
nem zapytamiern. 

— Czy pan byłeś w Petersburgu w 1762 
roku? (rek zabójstwa Piotra HI.) 

— Byłem najjaśniejszy panie — wpokojnie 
od powiedział Palen. . 

— (o pan robiłeś wtedy i jaki udział przyj- 
imowaleś w tem, co się wtedy dzialo? — zapy- 
tat znowu cesarz. 

— Będąc młodym oficerem, na koniu ra- 
zem z pulkiem, w którym służyłem, byłem 
tylko świadkiem, u nie osobą działającą — cd- 
powiedział Palen. 

Cesarz spojrzał na niego groźnie i podej- 
rełiwie. 

— I teraz zamyślają zrobić to sumo, co w 
1762 roku! 

— Wiem cesarzu — odpowiedziuł Palen 
najspokojniej — ja sam należę co liczby epi- 
skowców. 

— Jakto? i ty do sy'ska przeciwko mnie! 

— Tek najjaśniejszy pame, Żeby śledzić za 
wszystkimi i wiedząc o wszystkiem mieć mo- 
żność przeszkodzić zumywiorm wrogów i ochro- 
nić waszą cesarska moŚĆ. 

Taka przytomnesć umyslu i spokojna twarz 
Palena uspokoity Pawia, i teraz więcej niż po- 
przednio powierzył się wrogowi swemu, 

Mozmowa ta mia miejsce na tydzień lub 
lwa przed owym dniem fatulnyra i przyspie- 
szyła katasttofę. 


Dalszy ciąg nastąpi. 


— uru miar 


Do Abonentów. 


Za parę tygodni kończy się piąty rok ` 

wydawnictwa „Przyjaciela Ludu". 
Wydawnictwo ma dużo stósun= 
ków a więe obhczać się z nimi musi, do 
czego potrzebuje pomocy znów swoich 
przyjaciół a temi jesteście Wy, Szanowni 
Abonenci. Oczekujemy więc i prosimy 
tych eo jeszcze nam z oplatą zalegają o 
obliczenie się # nami. -— Jesteśmy pewni, 
iż każdy wie najlepiej, gdzie, jak i co go 
dolega, więc też każdy sam przez się po- 
czuje się do winy i raczy się z niej oczy- 
ścić. Wszakżesz na bezwzg!ędność z na- 
szej strony nikt skarzyć się nie może, bo 
my nie nawolujómy ażeby nam kto pila- 
cil rok lub więcej naprzód, ale udczeku- 
jemy cierpliwie aż abonentom samym 
imożebność się nadarzy do wiszczewsia się 
z swoich zaiegłowi. Niech to nie będzie 
z urazą Cla tych, co nam już więcej , jak 
jeden rok zalegają. iż tych szczególnie 
prosimy o uiszczenie się z zaległości. My 
nie wsadzamy nikogo do czarnej księgi, 
bo jesteśmy przekonani, że Rodacy nasi, 
iako najłepszy lud w świecie nikomu 
a szczególnie gazecie krzywdy nie, wyrzą- 
dzi i z odsełką pieniędzy podąży. 
REDAKCJA. 


|| 


Obwieszczenie. 

Mam honor zawiadomić szanowną pu- 
blicznosć polską że: apteki w Uhicago nie 
posiadam więcaj, a zatem wszyscy iuteresen- 
ci raczą listy adrosować jak następuje: 

M. Kossakowski aptekarz 
198 Gratiot Av. 
Detroit Mich. 


Administracja. 
l Administratorem n Przyjaą- 
ciela Ludu'* ustanowiony jest 
adwokat i sędzia pan 


F. J. BORCHARDT. 

Wszystkie listy zątem do 
„Przyjaciela Ludu“ trzeba a— 
dresować, 


Francis J. Borchardt, 
509, 2. Avenue, 
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FRUSTEJ 


LINJI POOZTUwn J 


FASAZBRGEAŁKM FAKUWOCĘJ 


North German Lloyd. 


Pływające na przemian pomiędzy 


Baltimore, Bremen 


i Nowym Yorkiem. 


Okrgta tych Linij zawierają po 4000 ton, są jedynie din tej korzyści budowam:, sę NAJMOCNIEJ3ZE, NAJPRĘD- 
BZE NAJBRZPIROZNIKJSZM | WYGODNIEJSZE Od wszelKichinnych parowców i 


posiadają najlepszy obszar jeo- 
graficzny w połgczeniu z kole- 
jami źelaznemi wszystkich euru- 
pejskich miast, przez co ubu- 
twiaja podróż najkrótszą, naj 
wygodniejszą i najtańszą po- 
między Stanami Zjednoczone- 
mi, a Polską, Niemcami, Bel- 
gig, Szwajcarją. Holundję, 


Francję, Włochami, Austrją 
Księstyami Nadduna jskiemi.- 

Osoby, które chcą zwiedzić 
Inropg, lub też swych przyja- 
ciół ze starego kraju sprowa- 
dzić, niech zwrócą uwagę na 
korzyści megące być > igeni 
te od wytcj wymienionych 
Liuij. 


Tykietów i innych informacji udziela: 
EGRAC*Y WEŃ BBZAHENŃNSRCH 
Redaktor Przyjaciela Ludu w Milwaukco Win. 662 Greenbush str. 


A. Schusiacher & Co., 
jeneralny Agent w Baltimore. 


EA. Ciaussenius & Co., 
M jeneralny Agent w Chicagc. 


AGENCJA POLSKA . 5 


Pobredniczy przy wysełaniu pieniędzy do starego kraju, trudni się ściąganiem i wyproceso- 
waniem schedów czyli epadkobierstw w połączeniu z konzulatumi Prus i Austrji. 


wa> G&G Greenbush 


S 


MILWAUKEE WIS. 


GG? -EM 


Chicago i North Western 


Kolej 


żelazna. 
Wielka linia lącząca Wschód 


z Zachodem. 


Koiej ta jesl najstarsza, najkrótsza, najprostsza, dogodna, najlepiej urządzona, i w każdym względzie 
najlepsza z wszystkich innych. Również przemawia zauią najlepsza jej organzacju w Stanach Zjednoczonych. 


Obejmuje 3,000 mil jazdy. 


Kupujcie więc tykiety koleji CHICAGO & NORTH- WESTERN, jadąc na zac hód, nazachodniopółnoci do | 


San Francisco 


Bacramento, Ogden, Balt Lake City, Cheyenne, Denver, Omaha, Lincoln, Counetli Bluffs, Yankton, Sioux City, Du- 
buque, Winona, Bt Paul, Duluth, Marquette, Greeu Bay, Oshkosb, Madison, Milwaukee i do wszolkich innych 


miejsc unzachbód i północną zachód od Chicugo 
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Nowy York, 115 Broadway. Boston, 5 State Str. 
gomery Str. La 
Kinie i Canal; Wells Str, Depot róg Wells i Kinzie. 

Kto od swoich pobhższych agentów nie może sig 
formacji niechaj się zgłasza po takową do; 

Marwin FUGHITT | 
Geu'l Mung'r Chicago. 


MILWAUKEE LAKE SCHORE 

WESTERN (ZACHODNIA ) 
KOLEJ ZELAZNA. 

a.g. 4. REED Jeneralnym nadzoreq, 


Przebiega Z MILWAUKEE ba północ prze4 następujące 
powiaty 

MILWAUKEI; ORAUKNE, BCHEBOGGEN, MANITOWOC, CAs 
LUMET, GUHAGAMIU, WINNEBAGO, SIAWANNO, WAUŁ'ACA 
MARATON I dochodzi da: 

PORT WASHINGTON, ALIEBOGGAN, BURBOYGAN FALLS, 
MANINITWOC, TWO KIWERS, KAUKABUA, APPLETON, HOR- 
TODWILLK, O3ROSH, NEW LONDON, OSINTCNWILLE, PIGERTON, 

Łączy Milwau kee z kolejami żelaznemi i linis- 
mi okrętowe. Í 

Wecdens z ontnibusami w Sheboygan Falls 3 imile 

Sheeboygan z kolejami Sheboygan i Fun du. 
Lake. l 
Two Riwers z pocztami do: Keewaunce, Ahnapee i 
tak dalej i w czasie żeglugi z puroweumi do okolicz- 
nych miejscowości. 

Forest Junction z koleją %Wisconsińsko ccu— 
trulną 

Apletoun Junction z koleją Chicago i Norb- 
Western 

Oskosh z kolecja E i N Westem i © Milwaukee 
i Bt Paul 

Nowy London ŁGBiIM R 

Clintonwiłie z dzienną pocztą do Ilawanoth m 

Fracht wyseła spiesznie i po mzkich co- 
nach. 

Tykiety rozprzedaje po głównych stacjach 
do wszystkich części uu Stanów Zjednoczonych 
i do Canady., 

Tykiety na wyszukanie eobie ziemi i nę o- 
giedlenie się, może wydawać po jak najniższych 
cenach. 


Północna część tej koleji przebiega okoli- 
ce porosłe drzewem:  klonowem, brzozowem! 
łykowom, dębowem, jesionowem, drzewem krze' 
wmstem na Żywe płoty, i sosnowem.  Wszyst- 

ie te gatunki są edpewiednie do wyrobów fu- 
brycznych. 

Na zapytania odpowiadamy niezwłocznie. 

nformacji udziela każdy agent kompanji i 


ġ. p. hirom 


Jenerainy Gui i kolejowy przy narożniku 
E. WATER £ MASON ulicy w 
MILWAUKBĘ WIS 


et 


CHICAGO & NORTH- 
fisa. 


SBSTERN RAILWAY, 


Omaha, 245 Farnham Str. San Francisco, 2 New Mont- 


hicago, 62 Clark Str. pod Shermann House; 75 Cunal Str. róg Madison; Kinzie Str, Depot na rogu 


dewiedzieć o cenach podróży i chce zasięgnąć innej in- 


W. IE. STRNNET 
Geu'l Pass. Agt. Chicago. 


| Wisconsinska Centralna 
| KOLEJ ŻELAZNA. 


Jekt to najbliższa i najlepsza linja do: 

DePERRE, Geaen Bay, H. Howako, Me- 
NASHA, NEEROH, APPLETON, STEVENSPOENT, (GRAND 
RAPIDS, WADWROX, ASHLAND, I LAKE SUPRRIOR. 

Wyborne i eleguncko urządzone kary sy- 
pialne uprzyjemniają podróżnym jazdę. 

Wzdtuż tej linji są do nabycia ziemie na 
farmy i drzewo leśne po niskich cenach i pod 
przystępnomi warunkami. Ktoby sobie życzył 
uabyć tnkowe ten się nie zawiedzie i zapewni 
sobie wygodną przyszłość przy tej linii Wis 
consin Central Koleji żelaznej. i 

Pociągi wychodzą z Milwaukee na Union 
Depot w ulicy Reed i przybywauja w nasto- 
pującym porządku — 

— 2 Mów. — } 

Green Bay. Apleton i PK 
Menasha pod. ląceny —* TAG r. — *8 wiecz. 
Z tych miejsc Expres — * 1,45 wp. — * 13,45 wpoł- 
Menasha lącz peciąg — t 6,25 wie.— $ 4,00 runo. 
Green Bay, Appleton 
Stevenpolnt i Lake Ku- 
perior nocny expres — 412,20 wp-— $ 8,10 rano. 
UWAGA. * i + znaczy wyjąwszy w niedzielę 

$ ZUKCZY wyjąwszy w poniedziałek — 
W. A. FINNEY jen. menager w Milw. 


1. $. Barker jener. agert tykietowy. 
C. H. COLBY Landkomisionec. 


STEFAN SPYCHAŁSKI. 
Poleca swoję w najwygodniejszy i ozdobny 
sposób wrządzoną balbiernię i kąpiele, ręcząc za 
skorą îi rzetelną usługę. 
BASEMENT w W. I. Olijford stone block 
STEVENS POINT WIS. 


Szymon Panewicz. 


Poleca Szanownej Polskiej Publiczności 
swój nowo założony 


SALON 


29. Bonfield Str. 29 


KARTY OKRĘTOWE 
l Na wszystkie punkta ;. 
Europy l Ameryki 

+ po najtańszych cenach 


KAJLEPSZYOH PAROWOACE 


, dostać moćna u mnie: 
Andrzej Kurr, 
539 NOBLE STR., CHICAGO, ILL. 


JEDNOCZEŚNIE SPRZEDAJE TAKŻK 
Bilety na Kolej Zelazna - 


tak iż podróżny cpłacić moża u mnie całą podróż 
od miejsca wyjazdu aż na miejsce przyszłego po- 
mioszkania. 


KARTA OK ĘTOWA 


czyli podróż przez samą wodę kosztuje u mnie za 
jedną osobę tylko 


828.00 


a więc taniej niż gdzie indziej 
:0: 

Bilety kolejowe sprzedają ze wszyntkich pun- 
któw W. Ks. Poznańskiego, Prus Zachodnich, 
Szłązka i Galicji aż do wszystkich punktów w 
Stanach Zjednoczonych. Podróż do portu i z 
Baltimore do innych punktów w Ameryce opłaca 
sią extra tych 28 dolarów po najtańszych cenach. 

Dzieci do lut dwunastu płacą połową cen po 
wyższych, a za niemowlęta opłuca się $2 00. 
Zgłuszując się po karte olerętową, należy podać 
Hczbę osób, ich wiek, ich nazwiska i miejsce po- 
bytu. Zgłoście się do mnie, a chętnie i prądko 
każdemu usiużą. 

SP a 


Zawiatanian zarazem Sianwwnych jfodakow 
IŻ POŚREDNICZE 
Przy,odsy aniu pieniędzy 
do starego Kraju i przy 
ściąganiu sched, spadków i wszelkich pie- 
niędzy z Europy. 
Andrzej Kurr, 

539 No blenStr aeie. m.. ran . Chicago, III. 


| JAN SAWODNY 
Polski fabrykant cygar 


Poleca swój w każdym względzie doborowy 
skład najrozmaitszych cygar i ręczy swoją kil- 
koletnią praktyką, że Szunown: Odbiorcy będa 
z niego zupełnie zadowoleni. 


593 WY. Indiana Str. 
Chicago Dilinots. 


ARREGI 


Poleca Szanownym Rodakom swoję 
Oberzę Polską z pomieszkaniem, stołem i 


Bass SARON M 
2% W. RaNpoLru Fir. CBICAGO, 


ki. Rowakowski 


25 Cornell Str. Chicago III. 
| utrzymuje prywatny boarding, czyli przyj- 
muje ua mieszkanie ze stołowaniem. Za 
wszelkie wygodv. skorą i rzetelną usługę 
ręczy. 


J. Nowakowski. 


faksymiiica acera 
Poleca Szanownym Ktodakom swoj 


SALTE 


'186 W. 121k Str blizko Jefferson ulicy. 
CHICAGO ILLINOIS 


" P. SOROŁESKI 


PUBEFCZNY. 
Wyrabia wszystkie prawne papiery i dokumenta; po 


średniezy przy umowach, kontraktach i sprzedażach itd. 
Wystuwia hipoteki zapisy i 


TESTAMENTA BEGAKINE. 
G6 W. Randolph Str Chicago BIL. 


DRUKARNIA POLSKA 
PRZYJACEEŁA LUDU 
662 (GREENBUSH DTR. 

w MILWAUKEE............ WIS. 


Wykonuje wszelkie prace w sklad 
druku wchodzące, jako to: 


Konstytucje czyli Ustawy, 
Książki, 
Tykiety, 
Tykieciki, 
Plakaty, 
Płakaciki, 
tł A, 


Po cenach umiarkowanych, w języku 


Ańse i t. p. 


NOTARJUSZ. 


JANGROZYNEK 
Poleca Szanownej; Publiczności Polaiejtawój 
SALOON 
5435 Noble ul. 


CHICAGO i 
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ILL. 


M PETER; 
"SKLAD i PRACOWNIA "9 
Sanurów, KWwtasow, Franzli, tapicerskich ozdob,] 
Szlandarów, Chorągwi, Begaliew it. d 
| MA WIELKI WYBÓR 
Ztotych i Srebrnych Przyborów kościelnych. 
Mo. G? WASHINGTON ul. 
blizko $Y ARK ul. $ piętre 
CHICAGO ILL, 


Polska kolonia „Poniatowski“ 


w Maratkon Ce Wis. 

Kolonia ta istnieje jaż od parę lat. Położo- 
na jest w najżyzniejszej części powiatu Mara- 
thon, wznosi się bardzo pomyślnie z zadowole- 
niem tych Polaków, którzy się tamże już osie- 
dh i bardzo ja sobie chwada. Jest ich tam os 
koło 60 famiłij, których nazwiska możemy pó- 
żniej peduć. Zuradzono już potrzebie kościoła 
i szkoły. Ziemia jest bardzo urodzajna, wierz- 
chem pruchnica spodem glina, najlepsza pod u- 
prawę pszeaicy. Liczne strumyki z wodą Eró- 
daną niewysychającą przerzynają tę ziemię. 
Las wysokopienny składa się z drzewa lipowe- 
go, klonów i jesienów. Postać ziemi jest wa- 
łowato płaską, a więc mującą adpowiednie wo- 
dospndy na przypadek ulewnych deszczów. 

Cena ziemi za ukier podług jnkości i poło- 
żenia kosztuje od 3. do 6 dolarów,  Blitszej 
informacji i map tego gruntu oraz tanich tykie- 
tów na kolej, żelazną udzielą niżej podpisani. 

Johnson Rieśbrock & Halsey 
101 Wisconsin Street lub Redakcya 
Przyjaciela Ludu. 


(Co do nas zastrzegliśmy sobie, iż wpierw 
musimy tę ziemię osobiście widzieć, z naszy- 
mi tamże już osiadłymi Polakam gruntownie 
się porezumieć, a dopiero wtenczas będziemy 
wstanie udzielić życzonych informacji.) 


POLACY CZYTAJCIE! 


Niżej podpisany mam 3,000 akrów 
ziemi dobrej pod uprawę roli i porosłej 
dobrem drzewem w powiecie Keewaunee 
w Wiscousinie na sprzedaj. Ziemia ta 
leży 4 mile od Keewaunee; gdzie można 
wszystkie produkta sprzedać. Mieszka tam 
już 60 familii polskich, którzy pobudowa: 
li sobie piękny nowy kościół, a skoro was 
się więcej tam osiędzie, będziecie mogli 
utrzymać wlasnego polskiego księdza, — 
Wypłatę pieniędzy rozkładam na termina, 
jakie sobie każdy sam oznaczy, z pro- 
centem po 8 od sta. ludwik Olszewski 
w Keewaunee i Stanisław Peszezyński w 
Milwaukee znają bardzo dobrze te grun- 
ta 1 możecie się do nich po bliższą imfor- 
miacją udać. 

R. B. Wing 
w Keewaunee Wis. 


LISTA STACJI STRALY OGNIOWEJ 
Bova. Dzielnica wschod. Boca. 
2. Erie and Oregon 248. Tlouse of Correction 
, Gas W'ks Jeff & Men | 253 National i Muskego 
s E. Water & Chicago | 265 National i th Ave, 


4 

5. 

7. Milwaukee & Buffalo Ja; s : 
9. a B ee Dzielnica zachodnia. 
1 


2. Detroit i Jackson, | 818, W. Luke t Clnyhurn 
18. Huron i Jefferson | 314. Grand av, i W. Water 
15. Mienigan i Broadway! 315. Wt'r bet, W*lsi Cedar 
16. Wis. bet Mili Jett. | 816. Tbira i Praine 
16. Academy of Music. | 317. En- Ne, 8di Vliet. 
17%. Wiscon. i Vwa Buren | 318. Toplar i Sixth, 

18. Meiuekes Ware Fe. |321. Prairie | Fifth. 

19, Firedep. H‘dp's Bd'y, 3%3. Cedar i Fourth 

28. Martin i River 3%. En N.4 5d. nr. Fower 
25. Biddle i Jackson 326. Fowler i Sixth. 

26. Biddle i Astor 337. Grand Av i Fifth 

7. Johnson i Milwaukeg 328. State i Seventh. 


Van Buren i Division Winnebago | Ninth. 


31. K. Wuteri Division. Cieihwn i Eith. 
32.  Bluta Brew Broadway| 347. E's B-C liimman i 8h 
34. Asor i Division 802. Grand Av i Fwelft 
85. Ogden i Broadway | 354. Prairie i Twelfth 

38. Franklin i Knapp 356. Poplar i Eleventh 
39. Prospect i Albion 359. Stute i Bizteenth 

41. Jeftereon i Pleasant | 861. hand r 17h 

2. Lyon i Cass 862. Hlinman i Muskego 
49, Frank i Brudy Nr, 0| 363. Seventeepmihi N.Canal 
5g. Dane Pl. i Farwell) Av! 395. Cedar i Nineteenth 


BBq Terrace Av i Ivanhoe) ; Chesnut i Twentieth 
18. Wells i B2nd 


Dzielnica południewa. | 376. Grund av i 37h 


131. Oregon i S. Water. | 385, State i 81uu 

1235. Lake i Clinton 412, Cape st. i ls'd av 6 w. 
124. Elev. A, St. Prul Yd. 414. Beckers Tannery 
135. AlsiCo» Foundry | 845. Cherry i Sixth 

125 No2. HiL. Plori Clin; 416. Walnut i Thiq. 

126 Haroweri Floridu 417. Reservoiravi Second 
131. Park i Grove 419. SHERMAN i ISLAND b. 
138. Evu. No. 8, Nationa! | 423. Walnut i Eighth 
134. Miueral i Clinton. 425. Harmon i Sixth 

135. Wolf Duvidsa'sEhipy| 426. Beaubian i Third 
257. Reed i Madison 427. Cuem No 17 i North 
138. Washington i Grove | 423. Lloyd i Eleveutu 

146 Grove i Mitehel 481, Engine No5 Galena 
145. En. No, 1 Maple Stri 484, Teutoniu i Norta 
149. Kinnik. i Bay View] 486. Fond du Lac i 16lu 
218. Uanal i Fir-t Av. 48T, Galera i $ixteentu 
213. Pfsters mmy egon 438 Yliet i TnirteeńtH 
215. Elevator E. Sixth Av| 439 Vliet i EiHteenta 

216. Bouth Side Brewery | 459 Nortu i Fon du Lake 
218. No. 2 Sup. H. Natal | 462 Clark i Ninta 

218. Nationa! i Fourth av,] 411 R R Scnops, Humbłet 
219. Park i Bixih Av. 472 Benubiau i Buffam 
234. Railroad i First Av- 475 Wriguti Fuurta 

286, Mineral i Seventh avj 476 Wrmynt i Buffum 
2388. Plank i Ar. pkfg A.) 482 Centre i 'Tnird 

341. Lapham i Second av| 52: Mil i St Panl saops 
212 Lapham i Blxth nv. | 526 Boldiere Home. 


WM. HEITMANN. 


Fabrykant najlepszych CYGAR poleca sę 


polskim. angielskim i niemieckim, ku za: |faskawym wzgłędom Szanownej Polskiej mu; 


dowoleniu pubłiczności. 


bliezności, i r za skorą i rzetelną usługę. 
650 Grnbush Str. Milwaukee Wis. 


r ROCZNE ZDANIE SPRAWY 
„Zarządu Muzeum Narodowego 
ramę > 
Rapperswylu 
e S 


Itok jedenasty. 
Dokończenie. 

Wspomieliśmy w zeszłorocznem spra- 
wozdaniu o zorganizowaniu przy muzeum 
wydziałów poświęconycu specyalnej pracy 
w kierunkach istotnych potrzeb narodo- 
wych. Te wydziały, które posiadają już 
własne kapitały, skutecznie pracowały i w 
roku bieżącym. Inne nie posiadające fun- 
duszów stałych, nie mogły rozszerzyć swo 
jego działania i musiały się ograniczyć do 
możności wynikłej z dobrej woli ich człon: 
ków. 

Wydział poświęcony kształceniu wyż 
szemu po siej: młodzieży czyli 
wydział pomocy naukowej, ma przyszłość 
zabezpieczoną wspaniałym legatem Kry- 
styna hr. Ostrowskiego, jednego z naj 
gorliwszych członków *emigracyi 1831 r. 
obecnie jednak nie otrzymawszy żadnego 
zasiłku z kraju, musi się ograniczać do 
pomocy danej od obcych. Zdanie sprawy 
jest każdego roku w dziennikach polskich 
ogłaszane. 

Wydział religijny, którzy reprezentu- 
je Towarzystwo Internacyonalne, wspiera- 
nie składkami katolików w różnych kra- 
jach, ma wszelką na przyszłość rękojmię 
trwalości w utworzonym podług statutów 
kapitale żelaznym. 


— "8 


pracach towarzystw krajowych i stale dą- 
żyć będzie do zrealizowania projektu u- 
miejętnego opracowywania i wydawania 
dzieł o historyi narodowej niewoli i usi- 
łowań oswobodzenia Polski. 

W samem Muzeum ma Zarząd zamiar 
uśworzyć gałeryą portretów  znakoinitych 
Polaków, wsławionych zasługami wojenne 
mi, politycznerni, gospodarczemi, tiuuko 


wemi, literackimi lub wreszcie wielkością | 
Do tej gakeryi zebraną już| 


charakteru. 
jzostała pewna ilość portretów olejnych i 
axwarelowych, popiersi i 
Pożądaną jest rzeczą ażeby do tei świą 
tyni sławy polskiej która będzie polską 
Walhałlą, nadsyłali dobrze uyślący a o- 
fiarni obywatele i artyści wizerunków Pv- 
laków zasłużonych. Wspomniane w roku 


zeszłym proiekta towarzystw międzynaro» | 


dowych jednego naukowego, drugiego mur | i 


| zeałniego. mającego się starać o pokrycie 
muzeów i zbiorów naukowych 
neutralności w czasaah wojny, znajdują 
coraz więcej zwolenników. Zarząd mu- 


zealny ograniczył się do dania inicjatywy | = 


której uskutecznienie nie od samego Zn- 
leży. Będzie on jednak czynił wszystko 
|eo jest możliwem, ażeby projekta obu to- 
(warzystw weszły w życie. Morzyści jakie 
one przyniosą dla ogólnej oświaty : kul- 
tury, są i dła Polski bardzo ważne, oby 
nie mogły być zaniedbane. 

Z innych prac Zarządu wspomnieć 
się godzi jego udział w uczczeniu jenera- 
ła Bema we Węgrzech, i czynność doty- 
|czącą subskrypcyt dla jego sióstr, jako też 
| popieranie usiłowań tych zacnych roda- 

ków, którzy przeprowadzają pomimo nie- 


Z procentów ratował od nędzy licz | zliczonych trudności projekt zorgańizowa - 


nych kapłanów wygnańców w Syberyi i 
w głębi Rossyi. Zdanie sprawy tego Wy- 
działu jest corocznie wedlug statutów o- 
glaszane w dziennikach katolickich zagra- 
nicznych, z rzutem oka na obecne sto- 
sunki kościoła polskiego. 

Wydział polemiczno-literacki ma ga 
danie bronić prawd o Polsce w  dzienni- 
kach zagranioznych, którym przesyła spro- 
stowania i artykuły objasniające. W r. 
b. wysłał 200 artykułów tego rodzaju do 
pism w Europie i w Ameryce wychodzą- 
cych i 62 artykułów do pism krajowych 
w obronie zasad zdrowej, na patryotyzmie 
polskim opartej, polityki. Staraniem je- 
go wyszly trzy broszury w tymże kierun- 
ku napisane. Brak stalego funduszu nie 
dozwolił Wydziałowi przystąpić do założe- 
nia własnego pisma. Potrzeba patryoty- 
cznego orgąnu za granicą jest niewątpliwą 
Wykazuje ją dostatecznie propagauca ko- 
smopolityczna prowadzona przez dwie gru 
py nieliczne lecz czynne t. j. pseudokon- 
sevwatywną i soqyalną. Obie te grupy 
różniące się z sobą w „zasadach, zgodne 
są atoli w swojej agitacyi przeciwko pol- 
skiemu patryotyzmowi, który w  historyi 
zapisał się czynami bohaterskich usiłowań 
nadzwyczajnych poświęceń i olbrzymiemi 
lub cichemi pracami, jakim zawdzięczamy 
uratowanie uarodowości i ciągły rozwój 
jej żywotno/oi, oraz  zneutralizowanie 
wszystkich środków wytępien'a, wynikłych 
z nienawistnych systemów obcego rządze- 
nia. 

Zarząd czynił starania o fundusze po- 
trzebne do zorganizowania dalszych wy- 
działów przy Muzeum; zrozumie, kto przaj- 
rzy prace akademji i towarzystw nauko- 
wych krajowych. Praca nad historyą cza 
sów naszych pzrozbiorowych, nie może 
być przez korporacye krajowe podjętą 2 
potrzebną dla zupełnego wyświecenia pra- 
wdy swobodą. Względy miejscowe z po- 
łożenia politycznego kraju wynikłe nie 
mogą być, w Rapperswylu jako instytucja 
naukowa, postanowiła zapełnić luki w 


sPięrirja 


będziemy sprzedawać 300 sztuk zupełnie jedwabnej z podwójną obwódką szerokiej wstążki. Numer 9—12 w najno- 


Powyższe towary są rzeczywistem zaoszczędzeniem pieniędzy, ponieważ stoją niżej wszelkiej ceny. 


ES 


nia narodowego Polaków w Ameryce. Te 
kilkaset tysięcy ziomków na drugiej pół- 
kuli świata w ten tyżko sposób uratowa— 
ne zostaną dla polskiej sprawy, jeżeli złą- 
czone zostaną węzłami organizacji naro- 
dowej. Ona też jedna może być rękoj- 
mią powstrzymania dalszej, tyle szkodli- 
wej dla kraju wędcówki ludu za Ocean i 
zarazem powrotu do Ojczyzny tych, któ- 
rzy tam zdobędą środki exysteucji. Opo- 
zycja jaka się objawiła przeciwko temu 
przedsięwzięciu patryotycznemu, obiecują- 
cemu błogosławione skutki nawet w takim 
razie gdyby część tylko mniejsza Polaków 
w Ameryce utworzyła Związek Narodowy 
mamy nadzieję, że usuniętą zostanie zwła: 
szcza. iż nie ma Żadnej dobrej racyi do 
występowania przeciwko Związkowi. 
Kończąc to sprawozdanie, jeszcze raz 
przesyłamy podziękowanie szlachetnym ro 
dakom i cudzoziomeom, którzy w jakikol 
wiek sposób przyczynili się do wzrostu 
tej narodowej instytucji, będącej własno 
ścią Polski i prosłmy, ażeby i nadal uie 
odmawiali jei swojej opieki i swojego pa 
parcia. 
Zamek]w Rapperswylu, 29 listepada 1880. 
(podpisano): Władysław Plater. 
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Zapłacili za Przyjaciela Ludu. 


medali onów. | 


banderą | Sas * 


Na stronie 
południowej 


polecamy nasz wielki główny skład 
UBIORÓW MEZKICH 


idla CHŁOPOÓW 
pod znakiem niebieskiej choragwi 


(BLUE FLAG 


a? y < > 


= 
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Bracia Zimmermann. 


HURTOWNY HANDEL 


3884 E Water Str. pod niebieską chorągwią. 


Wielki Magazyn Ubioru 


Najlepsze obie dla Mężczyzn 
NA WIOSNE I LATO. 


Najlepszy wybór ubiorów dla chłopców. 


Handel poboczny w Zachodniej stronie 


znajduje się na rogu l2tej i Cherry uliey naprzeciw kościoła św., Józefa. 
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Z uszanowaniem 


BRACIA ZIMMERMANN. 


W ysprzedarz Zupetna 


TOWARÓW MATERJALNYCH 


po cenach fabrycznych 


przez ten tylko miesiąc. 
M. Twarowski $ 1.00 
F. Mellin 2.00 Wysprzedaję nie pojedyńcze niesprzedajne towary, ażeby tym sposobem ich się 
J. Jachimowicz 2.00 | pozbyć, ani też inzych jako zachęcenie, lecz wszystkie towary bez wyjątku, jako to: 
Kurz z Chicago 3.70 š 3 i 
S. Panewicz |, 5.00 Materje na suknie damskie 
A. Bergmann » 2.00 , m s 
Sędzicki r 2.00 na ubiory dla MEZCZYZN i DZIECI. 
J.Samoliński  „ 2.00 4 
M apea T, 09 |Materje na koszule wełniane, gotowe koszule, kapelusze, 
dj owalsk [U . ; . . . + 
M. Kołdykowski ,, 4.00 kapoty, serwety, kółdry, wielkie hustki czarno-kaź- 
J Danielski i 1.00 mirowe, broszurowane i kratkowane wełniane] 
J Fruzyna A 1.00 
J. Napieralski | o, 2.00 Wszystko to sprzedaję taniej aniżeli gdzieindziej.* 
A. Groblewski z Nanticoke 2.00 n WEP JI va_aż Bab „ZAP y 
M. Sobczak z Wausau 1.00 | X A. ŁOEAGEMW, 341 Grove str. 
WIELKA WYPRZEDAŻ JEDWABNEJ WSTĄZKi %9 | à 
l s 


KRÆGER.’ 


wszych deseniach po najtańszych cenach od 10 centów Yard. 


Również resztki bardzo tanich Alpakas po 10 ent.Yard, Kazimiery po 12i pół cnt. Yard, Brokady pó 15 ent. Yard. 


kd 


POLSKI KLERK STOINA USLUGI DLA POLSKIEJ PUBLICZNOSCI. 


BRACIA KROEGER, | 
375, 377 i 879 Grove ulicy. | 


R. m igo mask km Ad 


